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Nr. 60. Kraków, środa 1. marca 1922 r. ` Rok V. 


U E Każda praktyczna Pani może w krótkim cząsia | konierencyę genueńską. Inż. Frank uchodzi za 
KRÓJ | wyuczyć się kroju i szycia | 2mawcę kolejnictwa w Rosyi, skąd też niedawnv 
=-=,» Sukien damskich : dziecinnych | POTC- 


w szkole kroju „JOZEFINA“, Kraków, ulica Długa L. 11. Topenie bandytyzm niemieckiego na , Siążku 


Kurs zacznie się 1 marca 1922. Katowice (A. W.) W sprawie bandy 13 mordar» 


m wykonuj ię wszelkie formy na suknie damskie. 5 ców (jak już donosiliśmy) wlrzymujemy jeszcze 
di Tamże y nu EEn y ę szereg następujących szczegółów: Banda ta, której 


j siecj obejmują caiy teren G., Śląska, miała swą 
B i a Li 
r polować na swe ofiary na całym ierenie G. Śląska. 
; a | Jako schronisko, bandzie tej służyła ziemianka, z 
| i i ERO zajął drog EZR 


której prowadziły połączenia telefoniczne do głów: 
nycn niemieckich centrali wywiadowczych. Banda 
ta składała się — jak wiadomo -— z 13 mężczyzn 
i jednej kobiety, Komisya koulicyjna arcsztowała 
już 6 członków tej bandy i jest na tropie reszty. 
Trop zbrodniarzy został odkrytym przez władze 
koalicyjne w dniu 11 lutego. 


P.. S. nrzociw Wniogkowi posia dział xowokiego 


Lwów (iel. K.) W niedzielę odbył się kongres 
P.P.S.w Sprawie zajęcia stanowiska co do au- 
tomomij w Małopolsce Wschodniej. Po dlugiej 
dyskusyj uchwalono rezolucyę. iż partya trwa 
na stanowisku socyalistycznem, zajętem poprze- 
dnio i sprzeciwia się stanowczo i wyrażnie wnie 
kowi posła Niedzia:kowskiego, 

Podróż min. Sosnkowskiego 

Warszawa iel M.) Mimster spraw wojsko- 
wych Scsnkcwski bawił w tych driach w Po- 
znaniu. w sprawie Kkołonizacyi kresów zachod- 
nich, 


Wyniki Kozietencji W Boulogne 


Paryż (AW) „Fei: Parisien“ donosi, że 4 gü- 
dziny rozmowy obu naczelników rzędów Francyi 
i Anglii +. j. Poincarego i Lloyda Georgesa, po- 
zwoliły odzyskać czas stracony w ciagu kilku 
' tygodni i toprowadzić do zgody co do warun- 

za ków politycznych przyszłej konferencyi w Ge- 
. 4 4 O . 
. nui, oraz przygotować porozumienie co do in- 
B zagadnień, dotyczących Francyi i Anglii 
Rezultatem tej konferencyi były nastęynjące 
Er EEEE) | wyniki: 1) Traktaty pokojowe, podpisane przez 
| 
| 
| 
| 
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(Obraśnienie wewnątrz numeru na str. 6). 
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Err Francyę, nle będą kwestyonowane, Zacurzeżenie 

a a LJ powyższe ma vznaczać, że konierencya genueń- 

ska nle sianie na stanowisku uznania z góry wa- 

raktat ryski poważnie ZAOKOŻONY EEE EE EZ 

a RR. ad AIRA 3 kę rząd AA w Brześciu 

* L wskim i u ów między a krajami 

Niepokojacy dla Polski wynik konferencyi w Boviogne. bałtyckimi lub Polską. 2) Kwestya aep i 

z Paryż. (PAT) W związku z konferencyą W į ganneńska nie uzna z góry prawomocności , nie będzie ruzważaną na kenierencyj w Ger:ui. 

Vulogie „Temps“ potwierdza komentarze dzi- ; traktatu ryskiego, brzesko.litewskiega itd. W í 3) Liga Narodów przyłączy się do prac zonie 

Mejszych dzienników paryskich. „Temps“ przy- : „Matin“ pisz Sauerwein. co następuje: Poinao. | TeMCyi w ten sposób, że wszystkie cpracowaniz. 

mina program porządku dziennego konferen- | re wyjaśnił nam wczoraj, że odnośna formuła | "3/%4ce obecnie do jej kompetencyi, lub te o- 

>d genueńskiej. według którego traktaty ist- komunikatu ma na celu wyłączenie z pod klau- pracowania; które zależały do jej kompetencyi 

Qose nie mają doznać jakiegokolwiek usg- | zuli wzmiankowanej, traktaiu brzeskiego, oraz gepizednię; RAR, (PPP me, Ą SB 
potku. Klauzula ta potwierdzona świeżo w | traktatu sewrskiego. Tego rodzaju stormuiowa- to w szczególności do spraw rozbrojeniowyc.i. 

jj: !o5ne uędzię zastosowana do traktatu war. | nie pozostawia furtkę otwartą do rewizyi Popda ain, „po porzzumignia, jw. sprawią tych 

skiego w Saint Germain, Nenilly i Trianon, | traktatu sewrskiego, podczas gdy równocześnie 

A Lloyd George uchyla się od angażowania Anglii 

w gwaranoyach, których nie chce udzielić Pol 

sce, 
f 
f 


trzech punktów wstępnych, zgodzili się Lloyd 
George i Poincare na następujące warunki poli- 
tyczne: 1) Wyrazili oni swą zgodę na uuzizi s0- 
wietów w konferencyi w Genui, co nie Cznacza 
jednak uznania rządu bolszewików  żczyjskicia, 
Każdy bowiem z rządów, biorący udział w tej 
| konferencyi, będzie miał w tej sprawie nadal 
wciną rękę. 2) Sprawa długów, zaciągniąuy ca 
Warszawa (tel .M.), Były dyrektor kolei war- | przez Rosyę sowiecką na po:rzeby wojny, 4 mua- 
szawsko-wiedeńskiej, inż. Fra'k, został z ramie- | nowicie długów, związanych z wyprawżmi I:ł- 
nia ministerstwa kolei żelaznej delegowany na 3 czaka 4 Denikina, nie będzie Omawianą, 3) Zobo” 


í 
tomiast i 
Rzy 47Z0NE BEDĄ OD KLAUZULI POWYŻ. | 

‘EJ TRAKTATY SEWRSKI, BRZESKI 1 RY. ; 

ai OKAZ TRAKTATY ROS.-BAŁTYCKIE. | —000— 
k ary. (PAT) Komentując oficyalny komuni. a H ; 
» o ita. m w Boulogne dzienniki poran- | Delegat kolejowy do Genui 
ik POikreśiają, iż redakcya tego komunikatu ; 

"l t'go'rodzaju, iz wyraża ona niedwuznacz- i 

è zastrzeżanie, w myśl którego konferencya 


str. 2 „GONIEC KRASOWS3KRT" 


wiązania wryajemne narodów Európy do pow- 
strzymania się œl wszelkiej akcyi zaczepnej o- 
znacza też, że państwa sprzymierzone zobowią- 
załyby się do ewentualnego nieslosowania san- 
kcyi rep resyjnych wobec Niemiec. 

Tërmin konferencyl w Genui został wyznaczo- ' 
nym sa dzień 10 kwietnia; przy tej okazyi nale- 
gal Lloyd George bardzo żywo, aby Poincaro |. gig gazinetu włoskiego. 
,wziął udział osobiście w kczferencyi Przy tej 


brości skonstatował Poincare, że przypi- Kerana itani, podstawa LOWEJO norazumienia 


eywane Lloydowi Georzeowi zamiary były mu ' 

ni A niealu=znie, Jes ufa dA Wnt Puryż (PAT). Współpracownik dyplomatyczny 
że rogięyj niezadłzgo zawatcio nowego scjuszu  Agencyi liavasa dowiaduje się, że komunikat, 
źrancusko eng chk'epo. A glia zgadza się na żą | Wysłany w Boulogne, zostal z największą staram- 
dane przez Framcyę parediużenie terminu pro- , nością zredagowany przez obu premierów. któ- 
jeklu ugody. Podyńsanie projektowanego trak: Trzy podkreślili w komunikacie śendeczny ton 
tatu ma nastąpić w każdym razie przed MInie. 
roncyą genueLską, W cuiu podjisunia tego ira- 
tatu uda się prawdopodobnie Poincure osobi: 


Kila Poka- mr 


żają swe całkowite zadowolenie z wyniku kon- 
fcrencyi w Boulogra, Nadmienić jeszcze należy. 
że ubaj premicrzy zgodzili się na zwołanie kon: 
ferencyi Sngiel$k0-.francusk0o.włoskiej, w celn 
uregulowania spraw Bliskiego Wschodu. Zwoła- 


stały ustalgne ia padsiawie memorandum fran- 
cuskiego, 


M jodynygią 


Deiegacya wiłeńska w Wa:szawie. 


Warszawa (tel. M). Usalono, że we środę ; mówienie wygłosi marsralek Trąmpczyński. -- 
dnia 1 marca przybędzie delcyucya Sejmu wileń. | Podpisanie aktu zjednoczenia odbędzie się w pre ` 
skiego. Reszta posiów przy = w piątek. — » zydyum rady ministrów; w tymze samym dniu ` 
W sobotę, t j. dnia 4 marca zjawią się posłowie | wydanym będzie raut na cześć gości, 
da zwołanem ad bog postadreniu, na którem przę | 


Delegacja wileńska weide w skład Seima w Warszawie’ 


Wniosek sejmowej komisyi politycznej. 


Wilno, (PAT) Rezultatem wczornjszych wie. ; międzykiubowego przedstawia się w sposób na- 


ezoonych obrad w komisyi politycznej było i stępujący: Ośmiu przedstawicieli Zespołu, sześć 
przyjęcie trzech następujących wniosków: | Rad, dwóch P. 8. L., oraz po jednym z innych . 

1. W sprawie przedsiawienia uchwały Sej- i klubów, 2. Wniosek drugi: Marszałek uzna 
mu Wileńskiego Sejmowi i rządowi Rzeczypos- i Sejm za rozwiąaany w jednym z następujących 
spolitej Polskiej i dopilnowania formalnych | wypadków: 1. Na zasadzie własnej uchwały Sej- 

czynności. związanych e objęciem władzy nad ; mu, 2. Na zasadzie uchwały Sejmu Rzeczypos- 
denh wileńską przez Polską, a ' politej. 8. Z chwilą przyjęcia poslów w Ziemi 
wynikających z uchwał Sejmu wileńskiego. , wileńskiej do Sejmu Rzeczypospolitej EN 
Sejm wybiera delegacyę w liczbie 20 osób 1 ty. _ 3. Trzeci wniosek opiewał: Wszystkie d”krety 
uż zastępców. Sejm upoważnia delegacyę w ra. , wydane przez generała Żeligowskiego, Tymcza- 
ało zgody Sejmu ustawodawczego Rzeczypospo- Ssovą Kcmisyę Rządzącą oraz zgłoszone wn.oski 
Bitej Polakiej do wejścia w jego skład w cha» , ustawodawcze i interpelacyc odsyła się do Sej- 
rakterze posłów Ziemi wileńskiej, do czasu ; mu usiawodawczego Nzeczypospolitej Polskiej. 
przeprowadzenia wyborów do Sejmu Rzeczy. Wnioski powyższe debatowane będ, na dzisiej. 
prapollioj Polskiej. szem plenarnem posiedz:niu, 

&ksd delegacyi stosownie do porozumienia ; 


Nadanie ziemi żołnierzom 
pozostawionokompetencyi Sejmu wiicń 


Druga z kolei secesya posłów Zespoiu. 


Wilno. (AW) Na wczorajszem przedpołudnio. : wileńskiego. 
wem posiedzeniu Scjmu dokonano najpierw za. Po przeprowadzeniu głosowania rozpoczęła 
twierdzenia zakwestynowanych mandatów. Do się dyskusya w sprawie autonomii. Przedsta- 
wniosku w sputiwię nadania Zimi żóinierzom, wiciel: Rad Ludowych posel Nussbaum rozpo- 
w pierwszym rzędzie gen, Żel gowskiemu, wnio- czął swe przemówienie słowami: „Wysokie 
sły stronnictwa Zespolu poprawkę, domagającą Zgromadzenie!" Zwrot ten przyjęła prawica o- 
się przekazania sprawy władzom polskim, klaskami i okrzykami zadowolenia. Następnie 

Poprawka ta nie Została przyjętą, wskatck oświadczył posei Nussbaum, że z chwilą wyda- 
tego Zespół Ra czas głosowania opuścił salę. < nia orzeczenia sejm wileński przestał już być 

Uchwalenie nadania ziemi żołnierzom będzie  sejmem. Rozwinęła się dyskusya, która trwala 
więc jedynym aktem  prawodawczym Sejmu | bəz przerwy, Dalszy ciąg posiedzenia o godz. 6. 


0 samorząd dla Ziemi wileńskiej 


Dalszy ciąg dyskusyi sejmowej. 


Wino, (PAT) W dalszym ciągu wczorajszego ; bezwątpionia kraj do hadu 1 porządku. Mówca 
plenarnego posiedzenia marszałek otworzył | porusza miejscowe stosunki w powiecie bas. 
dyskusyę nad wnioskiaui Zespolu i Rad ludo- : ławskim, zaznaczając, że w administracyi i 
wych, domagającym się dla Ziemi Wileńskiej ; gospodarce należy przedewszystkiem zaprawą. 
samorządu w granicach komstytucyi Rzeczypoa. dzić lad i porządek, miby wrugowia nie mogli 
golitej Polskiej, f nam uczynić zarzutów, że żyjemy w bezrzęądzie. 

Pos. Nusshaum (Rady ludowe) oświadcza, że © Pos. ks. Moroz, (Zespół) dowodzi, że wszelka 
sprawę ustrju Ziem! Wilelskiej powinien ra. , autonomia będzie stopniowem umniejszeniam 
czej rozważyć Sejm waaszawski nie zas wileń. i praw polskości ną rzecz nielicznych obecnie ży- 
ski, W przemówieniu ewojem pos. Nussbaum f wiołów obcych. 
wypowiada się imieniem Rad ludowych prze- Pos, Karnicką (Odrodzemie-.Wyzwol=nie) bro. 
eiwko żądaniu autonorm'i dla Wiietszczyzny, í Nigc auionomii wysuwa motyw ourony kresów 

Pos. Zmitrowicz popiera wniosek Zespołu i | państwa, któm jest z punktu widzenia strate- 
Rad ludowych nadania Wileńszczyźnie samo. | gicznego lepszą j mocniojszą o ile kresy ule s4 
rzędu na ogólnych maadach  konstytucyj Rze- | rzgdzoz e centralistycznie, lecz posiadają Szero. 
ezyjospolitej Poiskiej. i kg autonomię, 

Pos. Milewicz (PSL) zaznacza, że wszystko i. Poset Wójcinowski (Rady Ludowe) świad. 

4 
i 


ńskiego 


fedno, czy będzie taki, albo inny samorząd, czy į cza, że jako włościanin ł przedstawiciel gospo- 


tez auionomia, gdyż szcawa praca doprowadzi darzy Waieńnszczyzny pragnie, by wola wio. 


| Zarówno Lloyd George. jak i Poincare wyra- ; 


nie tej konfereńtcyi nastąpi po ukonstytuowania 


ścijaństwa została spemiona i Wileńszczyzna 
bez zastrzeżcii włączona do Polski, Kto z przed- 
stawicieli włościańnstwa będzie głosowa! za AU- 
tnomią — ton może nie wracać do domu. 
(Oklaski). 

Pos. Jankowski (demokrata) opierając śię na 
twierdzeniu, że ludność Wileńszcozyzmy ma SWo- 
je odrębne właściwości, dowodzi, że autonomia 
Wileńszczyzny będzie i dla niej ił dla panstwa 
polskiego ratunkiem w tutejszych stosunkach 
narodowotciowych. Po przemówieniu posla Jan- 
kowskiego marszałek zansknął pierwsze dzisiej- 
sge posiedzenie Semu o godz. 2 min. 40, — Po- 
siedzenie popoiudniowe rozpoczęło się o godz 
6-tej. 

—000— 


Odezwa do państw 


Wino, (AW) Dzisiaj rano uchwalił konwent 
staicrów wydanie przez sejm wileński odezwy 
do wszystk=ch państw. W celu zredagowania 
tej odezwy wybraną została specyalna komisya 
rajakcyjna, 


konliurencyi. Linie wytyczne obu premierów Zo: ; 
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Co mówi premier łotewski? 


| Warszawa, (Tol. K.) Premier łoteweki Moje- 
: rowicz wypowiedziął się za udziałen Litwy Ko- 
; wieńskiej w konfrrencvi po''eiw bałtyckich. Me- 
,jerowicz jednak nie uważa tego za „condilio 
sine qua non“, 
Premier łotewski nie wierzy przytem w przy- 


. mierze polsko-baltyckie bez udziału Łotwy. 
| OOOO cał 


Traktatu polsko-węgierskiego nie było 


Zaprzeczenie wiadomości angieiskiej 


Praga. (PAT) Posxł polski w Pradze Erazm 
Piz wystosował do prezydenta ministrów Be- 
nesza pismo, w którem jaknajenergiczniej za: 
pizęcza wiadomośc: om pcdanym przez „Daily 
Herald", oraz przedrukowanych przez "Bobe 
mię“ o rækomym tajnym układzie polsko.wę- 
q'erskim, 
| O5 RE ZZ 


Antypolska agitacya w Gzechach 


Praga. (PAT) Partya narodowo-domokratycze 
na, tudzież związki t. zw. „młodej generacyi” 
 orgwaizują w Pradze wiece publiczne pod ha 
slem „Nie pozwólmy oderwać Jaworzyny". Wie 
ce paia aen odbyć w Aa Dak A kaca dniach. 


Wydaleni 2e Szwajcąryi Habsburgowie 


Berno (A. W.) Rząd szwajcareki cgłasza uste wy 
« dalonych obecnie ze Szwajcarył 20 członsów d% 
mu Habsburgów; w tem kilku członków  orszaki 
eksrasarza IKaroia. Na liście tej znajdują się m, * 
, arcyksiążę Maksymilian brat Karolu. arcyks, M% 
' rya Józefa, Marya Anuncyata i Marya Toresa, hf 
w jodziznierż Ledóchowski. kapelan nadwonif 
Seidl 


"M. <"EMf+n | LLUUENE 


Ruch rewoiucyjny w Portugalii 


Lizbcaa (A. W.) Od czasu powrotu rządu do Li“ 
bony przedsięwzięto daleko idące środki ostrożne? 
šei dla nirzymania porządku, Kolej miejska jest 4 
ruchu nog ochroną Straży, 


Er 
Oszczędnościowe redukcy8 


Warszawa. (Tel. M.) Komisya oszczędności” 
wa zredukowała jeden departament i czi 
| wydziały w ministerstwie robót publiczny 
oraz część dyrekcyi okręgowej i 2 dyrekcye If 
gulacyi rzek. Sprawę b. dyrckcyi żeglug: pał 
stwowej przejmuje prywatne  towarzysiwo 
eksplontacyi dróg wodnych. Komisva oszcz 
nościowa uchwaliła pozatem zredukowanie P” 
cówek zagranicznych o 212 osób, przez zmiesi? 
nie kilku dełcgacyj. Skasowane delepacye pl 
każą swoje agendy poselstwem polskim, 
|DO ZOO = OOO cnn 


b m lad || 
Wydzierżawienie kopalń 
na Górnym Siąsku 


Katowice. (AW'. W sobotę zawiązała się tutei 
| spółka akcyjna przemysłu polsko fran: skiep” 
która weźmie w czierżawę Kczuinie rządowe 
przeciąg lat 36. Prezesem Ru idy nadsprczej zosta 
poseł Kortanty, pozatem w rklad Rady weszi |. 
benis, dr Kiadroń, dr Woliński, dr Skarbiński, w; 
czałtowski, Dworzański i inni. Stronę francu" 

reprezentuje w spółce p. Simon. 
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"Ci co mają mieniądze, — umieją i na to radę 


 Guv de Chantepleure 


Numer 69 „GONIEC KRAKOWSZAT" 
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Bolszewicy iskceważą zobowiązania. — Reewakuacya mienia polskiego ; 
przeciąga się. 


) Sprąwa reowakuacyi naszego mienia fab- czącg o najdalej idącej pobłażliwości naszego 
rycznego, znajdującego się w Rosyi. wikła się rządu w stosunku do Rosyi, rząd sowiecki tra- 
coraz bardziej. Mimo kilkakroviych zapewnień | kłuje z lexceważeniem. 
ze strony sowieckiej. że mienie fabryczne zosta- | W chwili, gdy hasło odbudowy gospodarczej 
nie zwrócone Polsce: trudności w uzyskaniu go ” Europy staje się centrainym punktem polityki 
wają Się z każdym dniem większe, Komisya re- | międzynarodowej świata, to izmorowanie inte- 
8uakuacyjna polska chciała ułatwić rządowi so- | resów odbudowy gospodarczej naszego kraju i 
wieckieanu syełnierie jego zobowiązania i czy- | to urąganie wszelkim prawom i zasadom zawar- 
niac mu pewne ustępstwo, zaproponowała na: | żych traktatów staje się Szczególnie rażącym 
tyczmiastowy zwrot urządzeń fabrycznych, urzy | objawem i dowodom nielojainego do nas stosun- 
najmniej z fabryk w Rosvi nieczynnych. Ale i | ku Rosyłl, 
tę propozycyę naszego przedstawicielstwa. świad 


(—) 
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Budowa tanich domów mieszkalnych 


Na drodze do rozwiązania kwestyi mieszkaniowej. 


(— Kwestya mieszkaniowa ostatnimi czasy 
jest żywo omawiana ; komentowana zarówno 
puzoz czym'iki rządowe. jak į inicyatywę prywa- 
tną. W ministeryach odbywają się konferencye, 
zmierzające do jak najdalej idącej pomocy rzą- 
du w akcyi budowlanej. Z drugiej strony pow- 
staje szereg koopenatyw budowlanych, któryca 
celem jesi doskarozenie mieszkań dla swych 
człor ków. 


niczne i ciepłe, co da się otrzymać przy stosowa 
niu t. zw. ścianki izolácyjnoj. Ogrzewane maję 
być przez zwyczajme piece kaflowe. Budowa ta- 


„że hudowa ich niezmiernie jest szybka i że są 

tanie. Mieszkanie, ziożone z 3 ptrkojów, kuchni, 
Świeżo powstało mów „Towarzystwo budowy |! łazienki į przedpokoju, ma wynosić dzisiaj pół. 

tanich domów“, Nosi się ono z zamiarem dostar- j tora miliona, l 

czenia jak największej ilości domów mieszkal- | Podobno inicyatorzy noszą się z zamiarem wy- | 

nych w jak najkrótszym czasie. System budowy Í budowania ckazowych tęgo rodzaju domów. 

tych domów polega na zastosowaniu jednolitej 


la sprzedane mieszkanie - więzone i milion maiek kary, 


Lichwa mieszkaniowa. — Zasądzenie wdowy po profesorze uniwersytetu. 


Jak znależć dziś mieszkanie? Oto zagadnienie, ; nej z takich sprzedaży przed sądem okręgo- | 


które da wielu dziś jest naprawdę tragedyą. | wym. | 
Na bawie oskarżonych zasiadła p. E. L., osoba 


s "a M o 


znaleźć, Poirząszą złotem, rzucą milion lub dwa 
i mieszkanie znajdą. Robi się to najczęściej pod 
pozorem, że dawny lokator ustepuje mieszkanie 
komuś pod warunkiem. aby ten ktoś odkupił u- 
rządzenie mieszkania. Ostatnio nawet i bez tych 
Pozorów się obchodzono. Nikt się nie liczył po- 
Drositu z prawem. nikt nie dbał o to. że handel 
Mieszkaniami jest rzeczą zakazaną. i karaną. 
tem więcei. że istotnie rzadko transakcye takie 
były karate przez 9d. 

Ale oto w Warszawie rozegrał się epilog jod 


uoa 


| | KRA 


29 | Wilhelm pozostał jeszcze przez chwilę. Po- 
| czekał, aż Amy zapanowała calkowicie nad 


Slub wW aerop: ani e | swem zdenerwowaniem, 


— Obiecaj mi, rzekł, wstając wreszcie, że 
Purzełożyła z francuskiego 


zwrócisz się do mnie zawsze, ile razy by cię 
spotkala jaraś trudność, lub przykrość. 
Matya z Dzieduszyckich Komorowska, 
—— 


— Przyrzekam ci to z głębi serca... Czy się 
jeszcze przyjdziesz ze mną pożegnać? 
— Powiedziałam to... i nie zmieniłam swoje- 
Ko zdania... 


= Oczywiście, że tak. 
— Będziesz może na stącyi kolei? 
— Co to, to nie... Nie będzirsz wyjeżdżała gas 
Poiała mu z wdziękiem rączkę, którą zatrzy- 
Maj w swej dloni, i 
= Więc pozwól swojemu... wujowi, zadać ci | 
| 


a... 
Roześmiała się. 

— A prawda... taka jestem przyzwyczajona do 
lego. że mi ziajomi przynosili czekoladki na 
dworzec, iż mi nie przyszło na myśl, że toby już 
teraz nie wypadało... 

— Dostaniesz swoje czekoladki, 
wyjazdu... 

— Stanowczo, zabawna będzie ze mnie nau- 
czycielka, bardzo Zabawna... Kerjeau, to prze- 
cież nie jest jeszcze całkowicie wykluczońe, by 
pan de Mauve się do mnie odezwał? 

— Bynajmniej... przeciwnie nawet... już ci to 
tłómaczyłem..,. 

Biedactwo! — pomyślał Kerjeau, gdy ją opu: 
ścił, — Nie wydaje się oma być bardziej stworzo. 
„/Ydalam zaledwie tysiąc pięćset franków na | na dla smutku, niż dla pracy albo ubóstwa... i 
ję be... Moja ukochana matka chrzestną psu- | ciężar życia, zbyt wielki w stosurku do wdzię- 
kz NiC. Nie chciała nigdy, bym byla bez gro- | ku jej į wesołości, przygniata ją silniej, niż ja- 


ł 


ge: i moja obecność moglaby się wydać dziw- | 
b” 
Bino pytanie jeszcze... i pozwól] mu tym ra- 


teu, na to, by nawet był trochę niedyskretny. 

Yjezdżasz przecież z obcymi ludźmi i powin- 

wziąć ze sobą trochę własnych pieniędzy... 

yjm więc nieznaczną kwotę od swego wuja, ale w wilę 
którą ci gotów jest pożyczyć.. wrazie. gdybyś 
b wolała... 

Poszukal poczciwym swym, pelnym zaniepo- 
„Olostgo uczucia wzrokiem, oczu dziewczęcia, 
które się uśmiechnęło raz jeszcze i rzekło z ca- 
a prostotą: 

— Od ciebie, najlepszy przyjacielu, przyjęła- 
aym wszystko bez wahania.. Ale zapewniam 
“e, że nie potrzebuję pieniędzy na tę chwilę... 


. i w wilię swojej... w wilię swojej... dała | kąkolwiek inną kobietęt!.., 

i jeszcze... | Zarówno jak Lecoulieux. nie wątpił Karjeau 
śm razem przerwało jej łkanie. Nie była | w planowe wycofanie się Fabrycego de Mauve, 

e dokończyć zdania, z ohawy, że Wybu- jak i w to także, ż: powieścicpisarz odczuwa 
e ton: J | dumę z powodu swej ostrożności į sprytu, Ujae 

z Nic już do mnie nie mów, Kerjeau... mu- | rzmił or... wsrod zabůwy.. Idvwinne serce bar 

lać CR, nie wolno mi sobie pozwa- | dzo mbydziutkiej dziewczynki, ale nie dał jej, 


siatki druciacej, pokrytej betonem. Domy te — i 
jak zapewniają inicyatorzy, — mają hyć hygie- | 


kich domów szeroko podobno była stosowaną w / 
Kijowie i Odesie, Mają on» mieć ten wielki pius, ' 


a 
Od poniedziałku 27 lutego do niedzieli 5 marca 1922 r. 


B | (tma man „l ROJ K |. a Raramagów) + 


N Dramat psychologiczny w 7 áktach, odtwarzający życie rosyjskie — charaktery, 
uczucia i namiętności — według powieści A. Dostojewskiego 


XOW — ULICA SW. GERTRUDY L. 5 — KRAKOW 
Sm mai | 


bądź co badz, ani zachowaniem sia awojem. a I Żności. 
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bardzo dystyngowana, wdowa po profesorze u- 
niwersytetu i właścicielka 12-pokojowego miesz- 
kania w śródmieściu Warszawy. 

Dnia 1 sierpnia 1921 roku sprzedała oskarżo- 
na swoje mieszkanie Bazkowi hipotecznemu za 
kwotę 6.000.000 marek. Z kwoty tej kupił Bank 
hipoteczny p. E. L. 7 pokojowe mieszkanie prze 
ul. Skorupki 1. 12 za kwotę 4.900.000 mark, 100 
tysięcy marek otrzymała oskarżona od Banku 
gotówką, a milion marek miała p. E. L. otrzy- 
maé w ierminie 1-miesięcznym. 

Sprawa sprzedaży była już ukończona, zanim 
jedmak sprzedająca zdołała otrzymać ostatni mi- 
lion marek. p. O.. sublokator oskarżonej, znany 
w Warszawie okultysta, doniósł władzom o nad- 
użyciu. Jako świadków w tej sprawie sąd prze- 
słucha: dyrektora Banku mipoiecznego, p. Mas- 
salskiego i śpiewaka operowego p. Sergilila Me- 
taxiara. 

Po naradzie sąd skazał panią E. L. na 1 mie- 


' siąc więzienia. grzywnę w kwocie 100.000 marek 


i na zapłacenie na rzecz Skarbu Państwa kwo- 
ty 900.000 marek, w razie zaś nieściągalności na 
karę 4-miesięcznego więzienia. 


Aparaty elektr. do suszenia włosów 
nadeszły! 


„PRĄD“, KRAKOW, GOŁĘBIA 3. 


Aparaty elektryczne do masażu 


nadeszły | 
„PRAD“, KRAKOW, GOŁĘBIA 3. 


RESTAURACYA R 
„STARY TEATR" 


wydaje obiady od 12—5 popoł. 
G A BINETY z pianinem, urządzono stylowo 


dla zebrań towarzyskich. === 
Przyjmuje zemówienia na zabawy i wesela 


Cza 


odnowić przedpłatę / 
39 na marzec e 


NY 


tem bardziej jeszcze żadnem, nierozważnip wy- 
powiedzianem słowom, prawa do tego, aby na- 
brała przekomaria, iż się między niemi rozgry» 
walo coś więcej, niż uprzejmy, salonowy flirt... 
Epoka flirtu minęła pod wpływem okoliczności. 


Fabrycy de Mauve usunął się, jak dyskretny: 
dżentelmen, pod pozorem, że czas żałoby i łez 
nie powinien równocześnie być czasem miłości. . 
a tem bardziej jeszcze poświęcenia... 

Ale ta dwulicowość właśnie stanowiła rasa 
dzkę dla czystego serduszka Amy. Tak istotnie, 
vna kochała Fabryczgo de Mauve... bo zanadio 
była naiwna, żeby się na nim poznać... i dlatego 
Skazana byla teraz nie tylko na zrozumienie o- 
hydy śmierci i upokorzenia finansowej ruity, 
ale także i na cierpienie opuszczenia przez cało- 
wieka, kióremu ufała. Nie zgłębia ona jeszcze 
całkowicie bólu, który się stał jej udziałem i nie 
wie że ją wskutek śmierci najlepszej opiekunki 
ka i najzupełniejsze, wszechstnonne osamote 
nienie! 


Cnociaż Wilhelm, w calej swojej prawości, 
miał przekonanie, że się Opatrzności należą naj- 
gorętsze podziękowania za to, że Amy uchronił 
i ochrania przed zostaniem żoną Fabrycego da 
Mauve, io jednak teraz, kiedy powracał do swe- 
go zaciszą, aby w niem. poniędzy zegarem o 
ponurym dźwięku i zegarem o dźwięku Srebrz. - 
stym, studyować wyrachowania stabilizacyj sa- 
molotów, to unosił ze sobą widmo udręki zaks 
chanej dzieweczki į zdawało mu się, że gdyby 
hył panem ludzkich losów, toby Fabrvcego dn 
Mauve, mimo wszystkiego, przyprowadzi! z po- 
wroiom do malutkiej Amy, na to chociażby tv!- 
ko, aby widzieć smutsk. mniej rozpscziiwy 
Źre.icach, które instynkiownie jego biasaix 
oczy. 

Ale dokonać tego cudu nie leżało w jego mo- 
iCiax dalszy nast.) 
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„GONIEC KRAKOWSKI* 


Synowie okradają kochankę ojca. 


Bogaty dyrektor banku. — Żona w nędzy. — Ojcowski prezent. — Synowie 


LJ 

(Ma.) Przed sędem w Funfhaus odbyła się po- 
gornie banala rozyrywa. która odsłoniła ronan- 
tyctzmą i głęboką tragcdyę porzuconej zony i jej 
dzieci, Oskarżony najmniejszy winowajca w tej 
zawiikianej i bolesnej hisivryi, jubiler Ignacy 
Winkler, odpowiadał za to, że pierscionek bry- 
luntowy, wartości 60.000 koron austryackich ku- 
pił od 2l-letniego kancolisty, Jana Bauera za 
kwotę 40.000 koron ausir. 

Jan Bauer jast sv em znanego milionera, na- 
szelnego dyrektora banku „Horbaczewsky et 
Co". Dyrektor Bauer od szeregu lat nie żyje ze 
ewą żoną. na kiórg z brutalnym egoizmem prze 
rzucił ciężar utrzymania i wychowania czwSrga 
dzieci, sam zaś prowadzi życie szerokie į wy- 
wiawne, łączcie ze swoją kochanką Joanną Ga 
schler, ubóstwianą i szczodrze obsypywaną prez 
niego podarkami olbrzymiej wartosci, 

Tymczasem biedna, opuszczona żona prowa- 
dziła życie, pograżœne w rozpaczy į nędzy. Aby 
umożliwić sobie jaką taką wegelacyę, utirzymy” 
wala się szyciem i mycawiwiem bielizny, w 
czem dopomugała jej 19 letnia córka. Nie mogąc 
łożyć odpowiednich kcsziów na wyksztalcenie 
gynów, umieściła pawyżej wymienionego syna, 
Jana w małej irmis księgarskiej. jako pisurza. 
Młabzy syn, 17ietai Robert, został k Increm, 
a najmiedszy Karul uczęszczał do szkoly cgro- 


ni 


(Ma.) Policya sądzi, że wpadła wresocie na pia. 
wkiziwy trop w sprawie tajemniczej tragodyi w 
Los Angelos której niesazęśliwymn bolLatorem 
był zamordowa.y magnat kinowy Wiliam Tay- 
lor. Na skutck tvchze pumzisk aresztowano $zo 
tera cciożki auiJmtebilowej, zwanczo Stacy. 
Czowick ten Znikł z iuiasia O] chwili, w której 
prawdopodobaie popołniono zbrcdnię. tak, że z 
wieluim twuuem udalo się polieyi odszukac go 


w okolicy. Na razie sęlzia śledczy nle udziela | 


A więc posiadał truciznę! 


| 


w więzieniu. — Zasądzenie zictnika. 


chłopiec samoistnie pracować na utrzymanie. 
Łatwo jest zrozumiałem, że dzioci ubóstwiały 
swą nieszczęśliwą matkę. Gdy wskutek uroży- 
zny i wzras.ających potrzeb, jakotuż dolegliwo- 
ści wzrokowych, położenie matki stawało się z 
dnia na dzień więcej rozpaczliwe, dwaj staraj Sy- 
nowie postanowili pójść matce z pomocą w apo- 
sób szybki, jakkolwiek niciegalny. Nie mówiąc 
jej ani słowa o powziętiym zamiarze, udali się 
podczas nieobecności ojca do kochanki tegoż, 
panny Gaschler pod błahym pozorem. Podczas. 
gdy Jan prowadził z nią rozmowę, Robert ukradł 
jej krylantowy pierścień i kolczyki, dar hojnego 
Ojca dla ubóstwianej, poczem obydwaj bracia, 
pożognawszy się udali się ze swym łupem do 
złotnika Winklera, U niego spieniężyli na razie 
pierścionek i z uzyskaną kwotą udali się do ma 
tki, przed którą zatajli żródło pochodzenia pie- 


riędzy. 
Po kilku dniach zauważyłą panna Gaschier 


brak klejnotów, o czem do”iosła do połicyi, a ta ; 


na podstawie jej domysłu aresztowała obu sy- 
nów dyrektora Bauera. Wkrótce jednak wypu 
szczono ich na wolną stopę. a do więzienia pod 
zarzutem paserstwa dostał się złotnik Winkler. 

Sod po przeprowadzonej rozprawie zasądził 
Winklora na grzywnę w kwocie 5000 korun, 
Bauerów zaś uwolnił od oskarżenia. 


bliższych informacyj, wyraża jednak przekona- 
nie, że tym nazem uda się mu prawdopodobnie 


| rozjaśnić ciemności tajemnicy. 


1 


W ostatniej chwili nastąpił zwrot bardzo sen- 
sacyjny. mianowicie zaarezzłowano pewną sła- 
wną artystkę, Nazwisko jej trzymane jest nara- 


zio w lajemnicy, Jest to jedna z najpiękniejszych 
kobiet i artystek, która z zamordowanym Tay- 


' lorem uutzymywała bardzo bliskie stosunki. 


Listonosz zmienia zeznania, 


ie.) Dotychczasowe Śledztwo przeciw Wor- 
ziachkowi w sprawie usłowania otrucia zony 
— 0 em wczoraj donieśliśmy — nie przynio- 
€ło odrazu żadnych rezuliatów, ponieważ uirzy- 
Jaywal on uparcie, że nie miuł wcale trucizay 
w posiadaniu, a zeznania jego żony to tylko 
złośliwe insynuacye w osłu zniszczenia jego 
aegzystencyi. Twiendził on. że żona, będąc cho- 
robliwie zazdrosig, chce się zemścić pa nim w 
tak perfidny sposób. 

Dopiero Ostatnie unię przyniosły w tej spra. 
wie sensacyjny zwzot, Pod krzyżowym ogniem 
pytah zaczął się Worzischek chwiać w swym 
uperze i plątać 


Lirnik mazowiecki. 


W SETNĄ ROCZNICĘ URODZIN TEOFILA 
LENARTOWICZA, 


Pamiętam z mych bardzo młodych. uniwersytec: 
kich jeszcze czasów pewien podniosły, a rzewny 
obchód. 

Nieprzejrzane tłumy ludu płynęły pięknego dnia 
czerwcowego ulicą Grodzką przez Stradom ku Skałs 
ce. Wysoko nad głowami unosiła się na czarnym 
wozie trumicnka spowita w giriandy z maków i 
bławatków. Poprzedzała ją orkiestra ówczesnej 
„iiarmonii* pizy  ecrdecznych, melancholijnych 
dźwiękach „Rosia kalina z liściem szerokim”... 

Był to rok 1303... pogrzob Teofila Lenartowicza. 
wieszcza ludowego i tułacza, którego śmiertelne 
szczątki przenoszono z czcią i pietyzimemm do Grobu 
zasłużonych na Skałce, 

Olbrzymie zastępy ludu włościańskiego — wóws 
czas tak kochanego, ludu, z którym tyle nadziei 
społeczeństwo łączyło — mnóstwa chłopów z bliż; 
szych i dalszych okolie Krakowa towarzyszyło tej 
małej nad podziw dziecięcej niemal trumience. Na 
twarzach wszystkich uczestników malowała się rzes 
wność, w tłumach panował serdeczny acz melans 
cholijny nastrój, Rzechy można, że duch poety — 
ten duch wiary i miłości unosił się nad nim!. 

Teofil Ienartowicz po tułaczce życia znalazł 
wreszcie pośmiertna schronisko w ukochanej swej 
Ojczyźnie, nad brzegiem Wisły, opodal Wawelu. 

„Skalka“ otwarła jeszcze raz swe kazakomby, 


| że tuucfznę latlinie pesładał, Na tej podstąwie 
| udało się imspekiorom policyjnym. Giigerowi i 
'Lehrerowi wyśledzić pochodzenie i jakość tra- 


i 
f 
i 
1 


1 


) 


w amia, wreszcie przyznał, 


cizny. 
Okazało się, że Worzischak pod pozorem, że 


chce wytępić ezczury, zukupywał za pośrednic- 
twem kolegi Adolfa Pohla u urzędnika Jana 
Praidla szklane tuby szarej Siarki, którę potem 


preparował odpowiedniemi przym!'eszka mi, 


W ten sposób przyparty do muru truciciel 
; dostarczył sędziemu śledczemu bardzo ciężkich 
| atutów, które stwierdzają w calej pełni jego 


ziirodniczy zamiar, 


by wziąć w swe objęcia jednego z najlepszych, a 


zarazem najnieszczęśliwszych synów Ojczyzny, 


Lenartowicz należy de tych vociów, kidrzy uko: 
chali całem sorcem Ojczyznę, nie w jej Świetnej j 
przeszłości i potędze, ale w tych maluczkich i za- 


pomnianych, których arcytypem był do niedawna 


chłop polski. Poeta na wskróś ludowv był nieja- 
ko poprzednikiem wielkiej Wieszczki Maryi Kono. 
pnickiej, kirą w pewnych swych utworach Przy: 
pomina. Tylko wielka miłość ı wczucie się W dus 


szę ludu mogły stworzyć takie natchnione rzecz 
jak „Kalinę”, „Wiechnę*, „Jagodę“. ; 
już zapewniają nieśmiertelność ich twórcy. 


W „Bitwie rneławickiej" stojącej już na wyżynie ` 
piękny, pełen serdecznych 
uniesien obraz ówczesne: 
go ehiopa.bohątera i ukochanego Naczelnika Naros 
du w sukuianie, broniących przed najeźdźcą 7'amf 
Kościuszki do 


jego twórczości dał nam 
tonów i eniuzyastycznych 


ojczystej, gdy odzywa się słowami 
kosynierów: 


„Czy nie miły wam ten zagon 
„Uznojony pracą, 

„Żeby moskal go zabierał 
„Jeden Bóg wie za co? 
„I?”uszczać kosy na ie chwasty 
„Co nam pola głuszą' 
„Kochuć Polskę _ nie polową, 
„Ale całą duszą!..* 


Do spopularyzowania lej prześlicznoj mmis 
wej chłopskoswojennej eposei, przyczynie SĘ w 
wielkiej mierze i ta okoliczność, że zna: 
twórca ludowoshistorycznej sztuki Ludwik 
w zwym pieściertelnym „Keściuszce pod 
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które same : 


"mity 
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' Z TEAYRU im. J. SŁOWACKIEGO, 
„Dzieci ziemi”. 


Trzy akty i interludyum Tadeusza Rittnera 


Kim by: Rittner, powiedział to nam w słowie 
wstępnem świetny krytyk i publicysta. p. Adam 
Gizymaiia Siuicczi, który w swej wytwouwnej 
prelekcyi poruszył  najsubieloiejsze problemy 
jego twórczości. 

„Dzieci ziemi“ gg utworem, stojącym na po- 
graniczu wczoraj i dzisiaj. Wczorajszy jest for- 
ma. ów wyklęty przez „nowych ludz” w litera- 
turze, symbolizm, — dzis 'jszą treśc. 

W starym dworze mieszkają starzy ludzie. 
Matka, przejęta nadmierną nłością dla miod- 
szego Syna, ciotka, wuj, parą starców, dziadko- 
wie. Starszego Syna ten nieustanny Gacisk zdoe 
| łał już zgnębić. Siarszy. idealista, zamiiowany 

w wolnern życiu kocha się w Wiktoryi, dzikiej 
Í dziewczynia góralskiej. znajdzie. 
|. Miody chłopiec oddaje się lotnictwu w tajem- 

nicy przed rodziną. Śmierć ukochanego ojca 

Sklania go do postanowienia nieopuszczania do- 
i mu i matki. Fróżno Wiktorya kusi go į podżega 

szyderstwem. Bnat odkrywa tajemnicę matce, 
-f ktćru daje sw: zezwolenie, Micha! wpada w szał 
emtiuzyazmu -— odchodzi w świat. a iowarzyszy 
mu Wiktorya. 

W interiudyum widzimy oddziaływamie róż 
nej akali polegi kobiąęcości na młodego zdobywe 
cę. W cieniach nocy zarysowuje się wnętrze 
hangaru louniczeęgo majaczą kszałty jakby 
przedpotopowego potwora. Do spiuaqo 
wzlotem Michala zbliża się nicznajoma danis 
nowożyńna kobieta-wampir — i wnet dusza jego 
łamie się w odurzeniu nieznanego uroku. Czu- 
wająca Wiktorya zdziera wprawdzie welon Ue 
łudnej piękności z twarzy nieznajomej — j pio 


-are m mmm ~ 


-A 


już wstrześnięte i podaine przewroinej wizi. 

Michar. już zwycięzca swiaiowej sławy, pew- 
nego dnia przelatuje lancuch gór į osiada w 
danne gnieździe, 
kuje popisowy wzlot Micbała w oczach caiej ro 
dziuy, Matka wybucha w ramiętnym, niepchaz 
mowanyim krzyku: „Wracaj! Dziecko moje! 
Micnał wraca spieszniej, niż trzeba — bo na io 
4 AE spada skrwawione ciało podniebnego 
p Ą 

iizecz odegrana została przepysznie. z całym 
pietyzmem opracowana tak ze strony reżys® 


mocną i iadmołitgą sylwete kobiety, podleptel 
vrzemożnym nakazom siębych instynktów m% 


swa wyposażył w caiy entuzyazm i sertyvmeń 
udodzienczy. P. Krasnowiocki odtworzył z pr 
wag psycholog czig Andrzeja.  Styicwa 

stworzyli rp. Kosmowska i Szymborski. Mnie 
zewnętrznym typem, jak suzkestywnemi akc” 
tami wydobyła p, Modzelewska nawpół tylk” 
realną postać Wiktoryi. Mniejsze role wspadłf 
bez zarzutu. E. L 
—000— 


całą „Bitwę Racławicką* T. Lenartowicza, jak? 
melodeklamacyę przy cudownym podkladzie m 
zycznym kompozytora Karola Hoffmana, 


leży, że w anczycowskim „Kościuszce“ ów dziarsb 
pełen krakowskiego ieniporumanu jnazurek op 


kosynierów — nie poachadmi iak m*lnin wios SM 
> dzi z pod pióra Lenartowicza (Raz pamiętam z wł 
į czora w Raclawicach stojewa”). Autorem jego ng 

wybitny poera i więzień stanu — współczesny P 
i mundowi Wasilewskiomu__ « > (of 
ciec znanego dziennikarza w Warszawie, p, on% 
mierza Ehronberza). 

Ienariowicz piset stosunkow”» wicie jon ś4 
zważy, że właściwą jego pracą zawodową  pral4 
„na chleb“ — nie bvła lteratura iocz rzośstąre S 
pcchłaniające i czas i siły wygnańca na abrzyfni4 

Utwory jego cachuje szczera miłość ojrzyzny 


gięboka religijność, przy naturalnym i zioprr at 
dnvm sentynientaliź:nia. Forma irera uraa 
poprawna, ucz nic zawszę wvirojna i ue'na of 
wszelkie” nSt — ne Siye %ę Jeczck B z 
na cryginalność | nnuę Mezia m: 0 
treścią — nu'wort ngn eq IN st ma e 
polne skapene w sejatos p: ia sy 
keć w nich inskrnwsto La A narra nag Us F 
iecz wdziękiem suhtomyjn  zanacbom ezardi 
NaŻ ERO, ji y 
ği „t$ 
mą Lenartowl 


| Na niwie ojczystej literatury. 
swo] własny zagon upraw iour wiasną przcą 
ea a zarazem i wielką miłością | 


szczerą wiarą K. Kruzmlo 


b = M 


szy ją, — ale nerwy młodego bshalera zostały 


Łazdrosny Andrzej prowos 


ryi, jak artystów. P, Bednarzewska zarysował 


cierzyńskich. P, Niewiarow:cz, jako Michat, rol 


eami“ wplótł w 3 akcie w opowiadaniu Lim'ka ^| 


Przy tej sposobności — nawiasowo wyjaśnić r% 


wający 'moment zabrama aruet Moskalom prze | 
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„GONIEC KRAKOWSKI* 


Skandal z nabożeństwem na Skałce. 


(—) Kraków, te „Poiskie Ateny", „ośrodek kui. 
tury Polski“, umie czcić swoich wielkich mężów, 
trech wszystkich, którzy spoczywają w sarkofa- 
gach wawelskich, czy w krypcie na Skałce, 

Nadeszła 100-letnia rocznica urodzin Lenar- 
towicza. Trzeba go jakoś uczcić. Naturalnie więc 
nabożeństwo żalobze, chór, kazanie i t. d. Wszy: 
scy myśleli, wymyśleli, — ale nio nie zrobili. 
Pierwsze więc (jakby niei) — dano zaraz do 
dzienników sążniste ogłoszenia, że „w poniedz!a. 
łek 27 lutego odbędzie się w krypcie zasłużonych 
mężów “a Skałce nabożeństwo za duszę ś. P. 
Lenartowicza” i t. d. i t. d. Wieść o tem, jak 
czczą w Krakowie pamięć poety, rozeszła się po 
całej Polsce. Lwowskie dzienniki przedrukowa- 
ły tę wiadomość jeszcze w ubiegły piątek i pow- 
tórzyły ją następnie warszawskie. 

Nadszedł poniedziałek. Przed kościólkiem na 
Skałce gromadzi Się publiczność, 

Puk! puk! do drzwi kościoła, — zamknięte! 
— Puk! puk! do krypty zasłużonyca, — zam- 
knięte! 

Pyta jeden drugiego, o której to godzinie wła- 
ściwie miało być nubożeństwo, może zuż się ud- 
było? — Niestety, nikt nic nie wie, wszyscy wie- 
dzą tylko z dzienników, że ma być nabożeństwo. 

A ludzi ocsaz więcej, Szukają. za kościelnym. 
Ba! — kiedy żywej duszy znaleźć nie można. 
Suną więc ludzie do drzwi klusztoru. 

Puk! puk! — zamknięte. Jest dzwonek. Dzwo- 
mig więc raz i drugi, mija minut pięć, minut dzie- 
mięć, wreszcie wychodzi zaspany kościelny. Py- 
tają go o nabożeństwo, — nie, on nic o niczem 
nie wią, zawoła awego braia, ten może będzie 
voé wiedział. 

Czekają ludzie, — „brat“ nie przychodzi, Dzwo 
nią po raz drugi i trzeci, — zjawia się „brat“. 

— Czy było, albo czy będzie nabożeństwo? 

„Brat“, Bogu ducha winien, patrzy na ludzi, 
(Griwuje Się i nic nie rozumie, czego ci ludeie 


Wylewy i 


Dla etwierdzenia na miejecu szkód, spowodo- 
wanych wylewami, oraz wdrożenia stosownej 
akcyi ratunkowej, wyjechał w niedzielę popo- 
ładniu wojewoda krakowski dr Gałecki w oko- 
lice Krakowa do zagrożonych miejscowości: do 
Prądnika Białego. Bisńczyc i Krzeaławic. W 
Prądniku wezbrana rzeka Białucha zalała ezte- 
ry domy. Kompania wojska dełożowała miesz- 
kańców, a starostwo krakowskie zarządziło ak- 
cyę ratunkową, W Bieńczycach utworzył się na 
rwece Dłubni obok mostu zator lodowy, który 
Baperzy usunęli. W Krzesławicach zagrażała 
gruba kra lodowa mostowi na Dłubni, jednak 
wojsko przy pomocy mieszkańców krę rozbiio 
i most uratowało. Wojewoda dr Gałecki miał 
©posobność na miejscu stwierdzić, że woda 
wszydzie opada. 

Według otrzymanych w nocy telegraficznych 
wiadomości, spływające lody na rzekach: Du- 
Rajec, Wisioka i Biala zerwały mosty, Miano- 
wicie na Dunajcu w Zgłobicach pod Tarnowem, 
w Biskupicach pod Radłowcm, w Kurowie i 
Golkowicach kolo Nowego Sącza; na Białej ko- 
ło Tuchowa, na Wisloce w Łabuziu. Skutkiem 
tego komunikacya na wschód od Dunajca z re- 
wta Małopolski przerwana. Zerwane mosty były 
dbudowane prowizorycznie w miejsce stałych, 
dobrych mostów, zburzonych przez Zarząd woj- 
a&kowy w czasie wojny Światowej — i wymaga- 
ły już w ostatnich czasach gruntownaj przebu- 
dowy. Starosta w Nowym Targu doniósł w nie- 
dzielę, że Dunajec występuje z brzegów, Wsku- 
tek odniesienia się województwa wysłało DOK. 
w Krakowie oddział saperów., którzy w ponie- 
#ziaiek rano byli na miejscu. 

Wojewoda i dyraktor robót publicznych w 

awie, odnieśli się .w drodze telegraficznej 
do władz ceniralnych o wyasygnowanie odpo- 
Wiednich dotacyj na odbudowę zniszczonych 
Mostów. W ciągu dnia wczorajszego doniesiono 
Q zerwaniu mostów, rówiież przez wojskowość 
Drowisorycznie zbudowanych na Dunajcu pod 
Melsziyrem. na Wisłoce pod Niegłowicamj į w 
Kątach «cło Zmigrodu; na Ropie pod Popolina- 
V, Kloczanam. | Szymbarkiem. 
Potjowąż i'dy na rzekach górskich, dałej na 


chcą od niego. 
— Może któryś z księży jest? Braciszek jaki? 
i — pytają zgromadzeni, 
! — Buwiszek? Ja nic nie wiem, pójdę po bra- 
ciszka, 

Minuty mijają, ludzie się niecierrliwią, część 
zrezygnowała już z nabożenstwa, klnie błędnych 
Intormatorów, dzienniki, księży i wychodzi. Rə- 
sma ze 6toicyzmem czeka już do końca, 

Wreszcie zjawia się braciszek w białym habi- 
cie. Przeprasza. że o ticzem nie wie. ale pójdzie 
do księdza przeora, a on już będzie wiedział 
o wszystkiem. 1 poszedł „braciszek* w ogrody 
kiasztorne szukać księdza przeora, a tymczasem 
ZnOwa część ludzi odeszła do daru. 

Wyszedł ostatecznie ksiądz przeor z ogrodu i 

ł pyta ludzi, czego sobie życzą. 

| — Nabożeństwo miało być za Śś. p. Lenartowi- 
cza, 

| — A czy kto z państwa zamówił mszę świętą? 

i — pyta ksiądz przeor. 

| Spojrzeli zgromadzeni po sobie. 

f — Jakto? Przecież dzienniki podały o tem! 

| — Ha! to pytajcie państwo tych, którzy dali 

te informacye dziennikom. Ja o hiczem mie wiem 

— sam dowiedziałem się dopiero z dziennika, że 
ma być mszą święta w krypcie na Skałce, ale u 

mnie nikt nie był, nikt mszy świętej nie zama- 

wiał, o niczem nie wspominał... Ja g niczem nie 

wiem, 

|  Pokiwali wszyscy głowami, pożegnali księdza 
przeora i jak niepyszni opuścili Skałkę, kinąc 
brzydko cały Świat, a zwłaszcza tych, którzy 
mieli tylko tak chwalebne chęci zajęcia się 100. 
letnią rocznicą urodzin Lenartowicza, a którym 
w ostatniej chwili zabrakło chęci į czasu pewnie, 


i bo trudno zresztą — karnawał się kończy, trze. , 
' ba się wytańczyć za „zmarnowfny" cały czag RA ` 


wojnie, 
O Krakowiel Ty stollco polskiej „kułtury”1 


zerwanie mostów. 


f jeszcze inne mosty na tych rzekach. Z Brzeska 
! donoszą, że między Wolą Przemykowską a Ds- 
ł trówką Meo*ską. powstał na przestrzeni blisko 
: 2 kilometrów zator i zagraża przerwaniem wa- 
Iłów. Starostwo w Brzesku odniosło się do Do- 
wództwa garnizonu w Tarnowie o pomoc woj- 
akową. 


Dyrektor robót publicznych inż. Dudek, wyje- 
chał wczoraj do zagrożonych miejscowości, 
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/Odważna tancerka. 


Czy ucze: liśmy pamięćLenartowicza? | | Sse;2=) 
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Miss Eleainora. 


(d) Angielska tancerka Eleanora kontraktownie 
zobowiązała się w czerwcu br. przejść po linia po 
nad wodospadem Niagary w Ameryce. Fisna amery 
kańskie już obecnie podają podobiznę Eicanory I 
a szeroko reklamują to Śmiałe postanowienie odwas 
żnej tancerki, Do tej pory nad wodospadem Niagary 
| przeszedł po linie cyrkowy akrobata Blondin w ro 
: ku 1660. Następnie tę samą sztukę w roku 18% 
próbował syn jego, również akrobata, który jednak 
będąc już prawie w połowie drogi, spadł z liny i 
znalazł śmierć w nurtach Niagary. Dodać należy, 
że młody Blondin na rok przed wyjazdem do Ame» 
ryki podobną sztukę pokazywal we Lwowie, gdzie 
wówczas przechodził po linie nad stawem Kiselkt 
i nad olbrzymim placem Castrum, na ktorem pós 
Źniej wybudowano szkolę ludową Mickiewicza, 
gmach urzędu podatkowego i Muzeum  grzemmye 
atowe, 
[Em 


celem wydania na misjscu technicznych zarzą. 
 dzeń dla uruchomienia komunikacyi na giów. 
. nych arteryach. 


i Kry na Sanie zerwały most w Przemyślu 


| Przemyśl (tel. K.). W niedzielę około godziny 


3-ciej po południu nadpłynęły kry lodowe na . 


| Sanie. W trzy godziny później został zerwany i 

j zburzony most. Most ten naprawiono w czasie 

| wojny i obecnie odbywała się systematyczna je- 
E IOWA" -— 1 4 


' go odbudowa. Należy napiętnować zupełną bes 
. troskę o los mosiu sfer miarodajnych, które nie 
, uczyniły nie, aby go zabezpieczyć, Na szczęście 
i ofiar w ludziach nie było żadnych. 


Zamierzony rabunek 300.000 marek 


i (—) Onagdaj zdarzył aię w Warszawie wypa- 
dek dowodzący, do jakiego stopnia doszło już 
zuchwalstwo bandytów. 

Oto niejaki Kaziniierz Lech bedac w gmachu 
poczty głównej na Placu Napoleona. wypatrzył, 
jak 18-jetnia Gustawa Biaterówna (Waliców 25) 
odebrała 300.000 mk. i postanowił odebrać jej 
te pieniądze, : 

Poszedł więc za nią aż do miejsca jej zamie- 
szkania i w chwili, kiedy ia znalazła się na 
ł2-em piętrze, tuż przy wejściu do mieszkania, 


| aderzył ją młetkicm w glowę, łapiąc jednocze. 

, Śnis paczkę z pieniędzmi. 

Blaterówna jednak nie Sżracila przytomności, 
 pie"dala sobie odebrać pieniędzy i wszczęła 
alarm. Bandyta rzucił młotek na schody, a Wy- 

| biegłszy na ulicę począł uciekać. 

1 W jednej chwili utworzył się za uciekającym 
bandyta długi szerzg ścigających go osób, aż 
wreszcie koło ulicy Waliców został zuchwaly 
bandyta schwytany przez policyę. 


W REN = A 


Gość, który złamał ząb na... słoniu. 


Pączki z niespodziankami. 


W tłusty czwartek w cukierni Ziemiańskiaj 
w Warszawie przy ul. Kredytowej byiy „pączki 
| z niespodziankami'. Nie wszyscy jednak goście 


wiedzieli o tych niespodzianzach, mimo, że by- ; 


Dunajcu i Wisloce nie spłynęły, zagrożone są jiy one rozreklamowane. Jedin z gości ugryzł 


; pęczek i.. złamał sobie zgb. Powstało zamiesza. 


i nie wywołane przez poscko:1owanego gościa, 
jak można slonia 


, Xtóry oburzał się ogromnie 
wkładać do pączka, Figurka słonia, była wla- 
l Śnie niespodzianką w pączku. 


AŻ "UGTYPEZ: 
RT FR rh 30) 
$ 7 D g u EŃ "U 
SĘ Bf (| 
n "SSC 7 UJ 
a CZ Y nę” m | 


Racye stanu. 


Że mu pożyteczny — Człek zabija wołu 

Dla wielkiej idei — mięsa i rosołu, 

Wilka, bo szkodliwy, bo w nim fałsz i zdrada 
Śmie zjader te owce, które cziowiek zjada. 
Zabija jaszczurkę. bo wstręt żywi do niej, 
Sarno, bo bezbro:na, lwa, ko mu Się broni, 
Robaka, bo brzydki, motyla — ho ładny... 
Człek zabija czeka bez przyczyny żadnej Kr. 
 EZE" 


Chwila Bieżąca. 
Ka!enciarzyk: 

Romana 

Wschód ałońea' 7°27 

Zachód słońca: 6-20 

Długość dnia: 1053 


TEATR IM. J SŁOWACE.EGO. 
Wtorek: „Dzieci ziemi“. 
Środa: „Dzieci ziemi". 
Czwartek: „Horsztyński", 
LBA i 
Wtorek: „Carmen“. 
Środa: „Noc w Wenegyi", 
Czwartek: „Królowa cyrku“, 
KA u ATELA 
Wtorek: „Starzy i młodzi”, 
Środa: „Morphium“. 
Czwartek: „Morphium“, 
OPuxcsXA NOWOŚCI 
Wtorek: „Wieczór humoru", 
Broda: „Wieczór humoru", 
WYKŁADY W ZWIĄZKU LITERATÓW 
(Dom artystów, plao św. Ducha). 


Wtorek | 


28 


Lutego | 
Pure i 


FA I OPGEETXKA 


Wtorek, prof, Ludwik Skoczylas: „Stylizacya ro: 
maniycznej uczuciowości* (w stulecie urodzin 
Lenartowicza). 


Pochwały i remuneracye 


dia funkcyonaryuszów policyi państw. 

(a) W rozkazie Okręgowej Komendy policyi 
państwowej w Krakowie Nr. 12 czytamy: 

„Przyjmując do wiadomości pismo Dyrekcyi 
kolei państwowyca w Krakowie, udzielam po 
chwały: 1) podkomisarzowi Józefowi Pawełzo 
wi za zorga izowanie powierzonego mu oddzia 
łu ruchomej Straży kolejowej i owocnego zwal- 
czania kradziezy PES 2) przodownikowi 
Jakóbowi Węgrzynowi, za skuteczne tępienie 
kradzieży w Łagiębiu węglowem i 3) staszemu 
przodownikowi Konstantemu Szegiecje, kióry 
jako kamenda.t ekspozytury ruchomej Struży 
kolejowej w Tarnowie, osiągnął dodatnie wy- 
niki. jak wytępienie kradzieży w Woli Rzędziń- 
skiej. 
_ Zarazem zezwalam na przyjęcie wyasygnowa- 
nych pizez Dyrekcyę kolei remuneracyi dla pod- 
komisarza Pawełka 10 tysięcy marek, dla przo- 
dow.ika Węgrzy na 5 tysięcy marek, zaś dla star 
szego przelownika Szegiety tysiąc marek", 

Ladenberger. 
komendant okręgowy pwlicyi panstwowej 
Kraków. 
— 0 0 0 — 


Dla roszznjących pratę górników i robotników 


rolnych» 


Górników do pracy w kopalniach francuskich 
przyjmuje wyłącznie w Częstochowie Delegacya 
Centralrego Komitetu kopalń frat.cuskich przy 
Misyi francuskiej, Zgłaszać się można. we wszy- 
stkich Urzędach pośrednictwa pracy. Dla unik- 
nięcia niepotrzebnych podróży górnicy powiani 
we wlasnym imlercsie napisać kartkę do Misyi 
francussiej do Częstochowy, zZ następującemi 
danemi: Imię, razwisko, wiek, Adres, ilość lat, 
przepracowanyca w kopalni: węgla na dole i czy 
posiada świadectwa kopalniane. Po rozpatrze- 
niu powyższych danych Misya odpowie każde- | 
mu, kicdy może się zgłosić w Częstochowie. 

Na pracę do Francyi w rolnictwie zapisuje ro- 
bovcików rolnych Państwowy Urząd pośredni- 
«twa pracy w Krakowie, ul. Podzamcze 30, 
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„GONE F*t"ATTSKT" 


Zamarzł w trumnie własnej żony. 


(Do ilustracyz tytutowej.) 


(d) Kołc Przeworska jednemu z wieśziaków 
zmarła żona. To też pojechał on wozem do Pize 
wóGrska i tam kupił trumnę, z którą nasiępnie 
wracał do wsi. 

Gdy przejeżdżał przez las, bandyci zatrzymali 
konie, zrabowali mu pieniędze, samego zaś zwią. 
zali sznurem i włożyli do wiezio.ej przez niego 
trumny. Po tym bestyalskim czynie odjechali 
jego wozem w niewiadomym kierunku. 

Tymczasem wc wsi czekano daremnie na tru- 


mnę : męża nieboszczki. a trzeciego doła krewni 
zmarłej kazali miejscowemu  stolarzowi zrobić 
trumnę i w niej pochowali zwłoki na cmenta- 
rzu. 

Dopiero czwer:ego dnia jedna z kobiet zbierą: 
ła w lesie suche gałęzia na opał i natksęła się 
na trumnę, w której znalazła wieśniaka już nie- 
żywego, z powodu zamarznięcia. Zawiadomiona 
o tem policya prewadzi dochodzenia, cełem u- 
jęcia zwynodriałyca bandytów. 
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lwia Gbterów Rezerwy Rooczyaggalie, 


W Warszawie utworzył sie komitat organiza- 
cyjny Zwiszku Oficerów Rezerwy Rzeczypospo- 
litej Polskiej. powolany na pierwszem oeólnem 
zebraniu oficerów rezorwy. Związkowi przewo- 
uniczy adw. Leszczyński sekretarzem genorał- 
nym jest p. Fłeżewski, Z. O. R. mieści się na- 
razie w Domu Of.cera Polskiego w Warszawie, 
ul. Szopena 3 į tam też należy się zwracać we 
wszystkich sprawach tyczących związku. omi- 
tet organizacyjny jest tymczasowym zarządem 
do czasu, ki.dy będzie można zwołać do War- 
szawy zjazd delernalów związków wojewódz- 
xich i oddziałów lokalnych. którzy wvb orą. Za- 
„ząd Centralny. 

Pierwsze ogólne zgromadzenie oficerów rozer- 
wy określiło dokładnie cele i zadania Związku, 

utóre streścić się dadza następująco: 1. Z. O. R. 
iest instytucyg skupiaiącą wszystkich oficerów 
rezerwy armii polskiej dla obiony inieresów, 
wynikających z dotychczasowej służby w armii 
czynnej, dla stwarzania w narcdzie typu żałnie- 
rza-obywat:la przez pośrędniczenie między spo- 
:tczeństwem a jego armią czynna i dla mesig- 
„ia samopomocy przez zakladanie koopora. yw 
pożywczych, wytwórczych i pracy. Do akcyi 
¿j trzeba wszystkich ofic rów rezerwy tak, by 
aile brakło tu nikogo. więc Zarząd wzywa ni- 
niejszem, wszystkich oficerów rezerwy. by w 
mię powyższych celów organizowali się w kola. 
Wszelkich infornuacyj chętnie udziela sekreta- 
ryat. A więc łączcie się jaknajszybciefi ` 
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Kwiatek mowy pizedwyborczej, 


(—) „Kuryer Poniedziałkowy” pisze: 

Niedawno w Lublinie odbył się wiec. Na wiecu 
owym kandydat na posła w ten sposób zakoń- 
uzył mowę: 

„Bracia knześcijanie, uciskają was podatkamy 
„na śkoły i na biblioteki i na akusierki i na spi 
vale. Ale powiedzcie: Potrzebne wam bikliotewi? 
-- Niel — krzysnęłą gromada, — Potrzebne a. 

wierki? -— Nie, — Potrzebne Śpitale? — Nie! 


Jo tyż na Sejmiku zawsz» głosowałem przeciw d 


zm podatkowy, 

Na wiecu owym obecni byli posłowie, nauczy 
¿eie — i rzecz zdumiewająca, — żaden z nich 
„e replikował. 

1o już nie kwiatek, lecz pęk ostu. który kłuje 
iww na ajległeść. Ma się wrażenie, że Lublin 

- to miasto murzynów. 

Nic dziwnego, że Anglicy umieszczają Polskę 
pądź w Afryce, bądź w Azyi, zaś dyploimacya an 
cielska widzi ras zawsze na mapie wielkiej Ro- 
yi, jako jedną z jej prowincyi. 
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* p. Bolesław Koreywo odczytał 
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, Czurtoryska wysoce stylowe 


die obrabowane skrytki w bankach royjskićh 


Krassin rozxsłał do przedstawicieli angielskiego 
i francuskiego świata finansowego cyrkularz, po- 
wiadamiający, ża wbrew powsz2.:hnego mniemaniu, 
skarbce oraz prywatne safe'y w bankach rosyjskich 
są nienaruszone, Jest zupełnie prawdopodobnem, że 
kasetki tych osób, które w swoim czasie nie zgło» 
siły się do banków dobrowolnie na wezwanie rządu 
sowieckiego i nie wydały same zawartości swoich 
safe'ów, otwierane nie były. 

Ostateczna -decyzya władz sowieckich co do nie 
otwierania gwałtem kasetek safe'owych była pos 
wziętą głównie ze względu na trudności techniczne. 
Mianowicie przy próbie otworzenia gwałtem dwóch 
kaseiek w Banku Międzynarodowym za pomocą 
elektryczności doszło do tego, że gdy nareszcie ka. 


| setki zostały Otwarte, to leżące w nich papiery 


wartościowe były spalone, biżuterya zaś byla Sto: 
piona, a brylanty straciły zupełnie swój blask, a 
przez to samo ł wartość. Ponieważ w braku 8pe; 
cyalistów, dorabianie kłuczy okazało się niemożli. 
wem, przeto rząd sowiecki przyszedł do przekona- 
nia, że włamywanie się do kasetek sale'owych wie: 
cej kosztuje anizeli przynosi. 

Zdaniem Serebrianikowa we wszystkich bankach 
petersburskich i moskiewskich conajmniej połowa 
kasetek skarbowych jest po dziś dzień zupełnie 


nietknięta. W oddziale Warszawskiego Banku 
Handlowego w Petersburgu procent kasvtek nies 
tkniętych wynosi przeszło 0, w Banku Międzyna: 
rodowym 75. 
Na prowincyi procent nietkniętych kasetek jem 
podobno jeszcze daleko większy, 
--000— 


Turniej poetów w Poznaniu 


Związek literatów polskich w Poznaniu wskrze: 
sił w dniu 20 bm, starodawny zwyczaj furn:cjów 
VToetvckich. W białej Saii «arowej około godz. 
10 wiecz. rozjyoczęły się zapasy literackia przy us 
dziale kilkunastu autorów, a w obliczu licznie ze: 
brancj strojnej publiczności. Nastrój balowy wpras 
wdzie z itrudu:cścią łączył się z wyższem  napię: 
ciem ducha. jednakże większość  wysiępujących 
poetów uderzyła w ton górny, nie skąpiąc perel 
myśi: i rvczuć i dzieląc się nimi z zebranym tlus 
mem. Turniei trwał ohol godz, czasu, poczem nat 
‘tapio składenie głosew do zapieczęte wanej urny. 
na następnie przaliczan'o tychże w zamkniętym ga: 
binecie przez członków Zarządu i wydelegc wanych 
z pomiędzy puviirzności s*rutarorów. V tym cza 


sie rozpoczęły się już na sali tańce, gó; znała 
muzyka uderzyła w urcczystą fanfar, a goście 
skupili się zaciel.awicni ostatecznym  win'kiem 


wyborów, W:ród uroczysłej ciszy pretes zZw'ązkw 
protokół, którego 
giówną treścią było: Nagrodę pierwszą w wysoko 
ści 75.000 marek otrzyma! Olwid (p. Witold Hules 
wicz) za wiersz pt. „Nie wiem co", nagrodę druga 
w wysokości 40,000 marek p. Jerzy Ostrowski za 
utwór pt. „Polaka jest", nagrodę trzecią w WYSOKO: 
ści 25.000 marek p. Marya Ruszczyńska za rzecz 
p. n. „Frażment wesoly“, nagrodę czwarią w Wy: 
sokości 10.000 marek p. Ewa Szolburg:Ostrowska 
za poezyę p, N. „Imię Bajki“. Wśród oklasków i 
tnszu orkiestry wręczyła Księżna  Zdzisławowa 
Gkorwywne dr; 
płomy. a prezes Związku onasywi naw dzonych 
barwnemi wstorami, Z ta chwila ` zaka: "czyła się 
nrtystyczna cześć wiezo'u i 107p^cze' sie w afi 
wy ba: | teracki. 
—-000-- 


Obława na wa!nciarzy 


Lwów (iei Ko). W egiu caeu j walu z alu 
ckwzæni policya przeprowadziła *alszg oblawę 
Rewizye dały "arczo pernyślny rezul at. I tak 


u S. Kata przy ul. „Kezimierzowskiej Jl. 20 skon 
fiske wano 20 dorwów, u izrasti S.eira pry ul 
itzezcick-ej 1. 9, 6220 lei, 11.980 marek niemiec: 
kich 1i dolarów, 12.900 koron czeskich. pó! mi. 
liona karbowańcuw, 80 koron ausiryeckich sre 
brmycn i 15 rubl w złocie. zas u Emila gleme 
plac Smolki 1. 5, 45 frankó v fran zk ch, 10.56 
marek niemieckch, 645 lei, 69 koron ozaskich 
18 dolarów amerykańskich. 
=000" 


Futro wojewody 


Stanisławów (tel. K.). W roku 1920 skredziome 
obecnemu wojewcdzie stanisławowskiamu, a wó. 
wczag staroście w Tarnopołu. p. Edmundowi Ju- 
rystowskiemu, futro automobilowe. Policya wy 
delegowała jednego z najz.ielniejszych wywia- 
dowców, Micnala Brzezińskiego, który znalasł 
je obecnie aż w Lipowcach koło Piracka i oddał 
poazkodaw sremu. 

— 000 — 
Stan pogody. 

Komunikat o stanie pogody wydany w poniedzi&® 
jek 27 lutego 1922, godz, 8 wieczór według danych 
Państwowego Instytutu Meteorologicznaoco w Wea” 
szawie, 

Stan atmosfery: W całej Europie było przew” 
żnie pochmurno. Opady notowano w nszwecyi, Not” 
wegii, Polsce i Francyi. Temperatury poranne by? 
ły naogół wyższe od normalnych (Berlin 9 stopni 
Strassburg 10 stopni, Gdańsk 7 stopni). 


Kraków 8 wieczór: Ciśnienie 7845, temperature 


+64, maksimum  --!2'8, minimum —1%5, po 
chmurno, 
Prognoza na wtcrek: Przeważnie pochmurno 
miejscami deszcz. 
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„GONIEC KRAKOWSKI" 


(Miią W Niakowie. 


Karambol w ulicy Starowiślnej. — Dyrektor Ars ranny. — 
Zginął list z kwotą 155.000 marek. 


(dy Ubieglej nocy przed godziną dwunastą 
ulicą Starowislną w kierunku Podgórza prawą 
stroną jechał dorożkarz Wolf Kempler, Liczy 
on lat 24, mieszka przy ulicy Krakowskiej 1. 52 
4 jest właścicielem jednokonnej dorożki Nr. 13. 

O tym samym czasie, tą sama ulicą, lecz iewą 
stroną, ku głównej poczcie w szybkiem tempie 
jechalo auto oscbowo Nr. 1467. którem kierował 
sam włuściciel tegoż, szofer Władysław Kiendra, 
zarnieszkały przy ulicy Filipa 1. 18. 

Tuż pod klasztorem Sióstr Urszulanek auto 
najechalo na dorożkę. W jednej chwili rozległ 
się siluy trzask i krzyk jadących, a wskutek 
zderzenia się ua środku ulicy uległa zniszczeniu 
tak dorożka, jako toż auto, w którem połama- 
ły się osie. Nadto poraniony ciężko został koń 


Jak oszust grał rolę hrabiego. 


GOŚCINA W PAŁACU. 

Pewnego dnia przybył do pałacu hr. Tarnow- 
skich w Kouskich młody, przystojny oficer W 
wieku niespeima lat 30. Hrabiny ani też synów 
nie było podówczas. Znajdowali się jsdnak in- 
ni członkowie radzimy i siużba. Oficer parzedsta.- 
wil się jako hr. Tarnowski z Dzikowa, a w roz- 
mowie przy powitaniu i przy stole okazai tak 
doskonałą znajomość stosunków: rodzinnych 
wśród polskiej arysitokracyi, że nikomu nawet 


przez myśl nie przeszło, że mają do czynienia , 
g oszustem. Przytem „hrabią“ zarówno rozmo- ;, 


wą, jak i wytwornymi manierarmi zaimponował 
towarzystwu. które cieszyło się, że może 3zościn- 
ipio podjąć hrabiegokuzyna zm Dzikowa, 
Z dziećmi nozmawiał po francusku dos.orw 
łym akcentem paryskim. Jako powód swej "v*- 
zyty podał, że został w drodze doszczętnie o- 
kradziony. Wieczorem, przod udaniem się na 
spoczynek, „hrabia* poprosił o przygotowanie 


cicpłej kąpieli i zmianę bielizny, co, naturalnie | 
zostało spełnione. Była wówczas sobota. Nastę- 


'pnego dnia, t. j. w niedzieię po śniadaniu, gość- 
„hrabia' okazał ochotę udania się 

DO KOŚCIOŁA NA SUMĘ. 
W kilka chwil przod pałac zejechał powóz i 


a“ w towarzystwie kamerdynera poje- i 


chał do kościola, zajmując miejsce w ławce 
kolatorskiej hr. Tarnowskich. 

Po sumie wszedł do zakrysiyi, aby zapoznać 
wię z ks. proboszczem, kiórcinu się przedstawił 
jako hr. Tammowski z Dzikowa i na pożegnanie 
obiecał wkrótce przysłać większą sumę jako 
ofiarę na kościół, ponieważ chwilowo, po okra- 
dzeniu go, jest bez gotówki. 

OSZUSTWO U ŻYDA. 

Po obiedzie zawołał do gabinetu kamerdyne- 
ra i apelując do jego dyskrecyi, zapytał go, czy 
nie zna jakiego zydka, któryby mu mógł poży- 
czyć przynajmaiej 20.000 mk, ponieważ w pa- 
tacu nie wypada mu prosić o pożyczkę, a został 
kompletnie ograbiony. 


Kamerdyner podał mu nazwisko żyda, do, 


kiórogo zaraz „hrabią“ udał się powozam w je- 
go, towarzysiwie. 

— Potrzebuję 20.000 mk. — odezwał się „hra- 
bia" do żyda, 

Żyd, zobaczywszy powóz hr. Tarnowskich, był 
olśniony, 

— Dla pana hreviego nie 20, ale 50 tysięcy 
w tej chwili daję — odpowiada żyd i wręcza 
bezzw .ocznie tę ostatnią sumę, nie przyjmując 
nawet żadnego pokwutowania. 

PAN „HRABIA" NA BALU, 

— Czy nie macie tu w Końskich jakiej za- 
bawy — zapytał „hrabia* wieczorem kamer- 
dynera ? 

— Owszem. jest bal Ligi Kobiet na cele do- 
broczynne. 

„łirabia* wyrazi} ochotę zaszczycenia swoją 
obecnością tego balu i po kolacyi w pałącu, za- 
jechał powozem przed salę balową. Możecie 30- 
bie wyobrazić, jaką sensacyę wywolał „hrabia” 
wśród uczestników i uczestniczek zabawy, Ta- 


kiego „honoru“ dawno nie pamiętają mieszkań- į 


cy, aby prawdziwy hrabia bawił się pospołu z 
Ohywat:lami miasta Końskich. — Zbylecznem 


Chyba byłoby dodawać. że lwabia był rozrywa. į Imbert, z miasteczka 


| dorożkawski, dcznawszy  rozszarpania lewej 
przedniej nogi i innych kontuzyi. Tak szofer, jak 
dorożkarz z katastrofy tej wyszli cało, 

Natomiast mocno poszkodowanym na ciele í 
w pieniądzach jest Zygmunt Ars, dyrtktor fir. 
imy Lewin-Buecher, zamieszkały przy ulicy 

Agnieszki 1. 7. który właśnie jechał dorożką 
| na ulicę Dietlowską. Dyrektor Ars z karambolu 
| tego wyszedł! Silnie potłuczony i poraniony, a 
| nadto w czasie t:goż zgubił list, 
| kwotę 155 tysięcy marek. 

Calą tą sprawą zajął się policyjny urząd *led- 

czy, celem, ustalw:ją winy jednego z poszkdo 
| wanych, oraz celem odszukania zaginionego li- 
| stu z peniądzmi. 


'ny zarówno przez darnserki na sali, ja: i przy 
' pufecie. Posyliano do sklepów po najdroższa i 
najwykwimtniejsze wina i likiery w cieou nocy 
do miasta. aby jak najgodniej przyjąć tak 8za- 
nownego gościa. Kemizm polożenia charaktery- 
mują jeszcze różna intrygi, jakie wybuchły mię- 
dzy urcdziwomi panaami  miejscowemi, w 
mwiązku z udziałem „hrabiego“ w zabawie.. — 
jedną nawet zaszczycił odwiezieniem do jej 
mieszkania, co wywołać musiało niesłychaną 
zazdrość innych uczestnicz:k, 

Nad manen km „hrabia“ opuścił salę balo- 
wą. i wrócił do pałacu, obiecując przysiać 
10.000 franków na cele humanitarne, 


— 
R 


Pisaliśmy przedwczoraj o rozprawie & fabry- 
; kantek aniolków, których sprawa budziła taką 
sensacyę w Warszawie. Obecnie otrzymaliśmy 
dalsze szczygóły z tego procesu, 
: Niektóre matki, powolane w charakterze 
, świadków, zeznawały przed sądem; 
| LANDRU A LASKOWSKA. 

— Sqdziiam, że ta Laskowska, to iaka þogo- 
: bojna i zacna staruszkał Ona tak całowała i 
| piešcila dziecko, które przyniosłam. Przypusz. 

czalam, że oddaję w dobre ręca. 

Inna znów mówiła: 
— Z własnej koszuli uszyłam dja dziecka 
kapturek i koszulkę, żeby w bogatym domu, 
| dokąd Laskowska mi obiecała oddać dziecię 
„przyjęto je dobrze. Potem dowiedziałam się, iż 
Laskowska przelrała niemowlę w łachmany, 
; Świadkowie wyjaśnili. że ten upior straszny 

w okruiny sposób znęcał się nad driećmi. „Bo- 
i gotojna”* Laskowska, która rzekomo codzień 
| chodziła do kościola, odmawiała szkaplerz i ró- 
żaniec! 

Strmcony zbrodniarz Landru zabił podobno 60 
kobiet. Laskowska, jak można wnioskować ze 
szczegółów sprawy, zabiia nie jedną setkę dzie- 
ci. Doktór-ekspert wyjaśnił przed sądem, że ála- 
dy na trupach zinarłych dzitci pozwalają przy. 
puszczać, że były one duszone, albo też zatrate, 

PROKURATOR I OBROŃCY. 


Prokurator Nisanson zsumował obszerny me- 
teryał, żądał surowej kary dla wszysikich 0s- 
karżonych. 

Obrona... Co mogła mówić obrona? — zapy- 
ta czytelnik. 

W podobnych aprawaach „obrona z urzędu“ 
jest ciężkim obowiązkiem adwokata. „Obrona z 


«ozna a- 


Í 
młoda w rowie, a 


Parę dni temu odbył się w Brcud: we Fran- 
, Cyi $iub pana Fage, wiaściciei dów, z panną 


zawierajacy : 


[ztery wiedźmy stare umra w wiezioni. 


Sąd wydał już wyrok. 
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| amann CHCE JECHAĆ NA POLOWANIE. 


, W poniedziałek przed południem wyraził gość 
ochotę złożenia wizyty hr. Platerowi w Bialacze- 
wie, gdzie właśnie ma się odbyć polowanie, — 
Potrzebna mu była dubeltówka. Lokaj oświad- 
czył, że dubeltówki są zamknięte w szalie, — 
„Hrabia'-gość kazał oderwać zamek i wziął 
z szafy elegancką dubeltówkę i sztucery. 

Pożegnawszy się z rodzirą hr. Tarnowskich, 

gość wsiadł do powozu, którym miał jechać do 
, hr. Platera, Wziął także i futro hr. Tarnowskie- 
; go na drogę. 
| W pobliżu stacyi kolejowej „hrabia" opuścił 
| powóz, polecając stangretowi i lokajowi jechać 
;w stronę Białaczewa i zatrzymać się około 
, krzyża, 
) —- Ja was tam wkrótce dopędzę, a tymcza- 
| sem spróbuję zapolować, po widzę stado kuro- 
; patw — odezwał się przy wysiadaniu z powozu. 
' Ponieważ „hrabią“ zabrał ze sobą futro, du. 
; beltówkę i sztucary i mkiorował się w slronę 
i dworca kolejowego w Końskich — to wydało się 
stużbie podejrzanem. Podejrzenie wzmogto Się 
jsszcze, że właśnie przejeżdżał podówczas po- 
ciąg w stronę Opoczna i Tomaszowa. 

Stangrot w niedługim ozasie zawrócił i poje- 
chał z łokajem na stacyę. Tu się dowiedzieli, że 
ów oficer wsiadł do pociągu i odjechał w kie 
runku Opoczna. Teraz już nie ulegalo wątpi- 
wości, że „hrabia“ jegt oszustem. Toteż telefo- 
nicznie zawiadomiono o wszystkiem policyę W 
|| Opocznie. 
| OSZUST ZDOŁAŁ UMKENĄĆ Z POCIĄGU. 


F 
| 
i 


W chwili, gdy zatrzymał się pociąg w OpY 
cznie, zjawili się na stacyi policyanci. Spo- 
strzegł te ich ruchy „hrabia“, a przeczuwając, że 
już są na jego tropie. umkną! z pociągu zanim 
policyanci zdołali się zoryemiować, W przedzia- 
le judnak pozostawił futro, zabrane w palacu 
w Końskich, dubeltówkę i sztucery. Rzesomy 
„hrabia" uciekł do Mniszkowa, gdzie odegrał 
również rolę hrabiego, 

Za tym to „hrabią”, który wielu innych zie. 
mian ponaciągał — o czem już pisaliśmy = 
poszukuje policya, a jak dotąd pez skutku, 


| urzędu" jest to „ręka pomocy”, którą każde kul. 
| turalne społeczeństwo podaje nawet najgorsze- 
mu zbrodniarzowi. Adwokaci bardzo sumiennia 
speinili obowiązki swoje, Nie zaprzeczali oni 
faktom, ale podkreślili że te „dusicielki dzieci" 
sę płodem nienorinalnych stosunków w spole- 
czzństwie naszem. Gdyby nie ten „wstyd”. który 
ma spotkać każdą matkę „nieprawego“ dziecka, 

| gdyby nie upośledzenie takiego dziecka „nie- 
prawego łoża" = Laskowakie į Toaderskie nie 
opumowałyby na ulicach Gnojnych. 

WSZYSCY PRZECIW WIEDŹMOM, 

Sąd postawił 34 pytania i udal się na długą 
| naradę. 

Publiczności na sali coraz więcej. Oburzenie 
| przeciw oskarżonym ogromne. Dokołą mówiono 
i o komieczności mastosowania kary śmierci. Nie- 
| ZPPA TZ upominali się nuwal o „sąd 

neza", 


Nie było nikogo, ktoby choć trochę wspôlcaul 
oskarżonym, 

WYROK, 

O g. 8 popołudniu — dzwonek. Wyrok napi. 
sany. Wprowadzają oskarżone. Wykazują one 
pewne zdenerwowanie. „Bogobojna* Laskowska 
płacze, 

Wychodzi sąd. 

„Działo się 25 lutego... W imieniu Rzeczypoe- 
politej polskiej — odczytuje donośnym głosem 
przewodniczący sędzia Krasowski — .„.na Zasa- 
dzie artykułów... skazano Laskowską na więzie. 
nie ciężkie bzzterminowa. Tonderską na 15 lat 
ciężkiego więzienia, Zyhertową i Leśnikowską 
-— na 10 lat ciężkiego więzienia, 

| Tak więc wiedźmy te skończą Swój żywot w 
więzieniu. 


Pierwsza noc poślubna 


Huczne wesele. — Kareta bez latarń. — Pan młody w areszcie. — Panna 


następnie w łóżku. 


młodą kobietę, w której pan młody był zadu- 
rzony po uszy. Po ceremonii śluba:j odbyły sią 
wspaniałe gody wśselna Liczne iawarzystwo 


Str. 8. 


obsiedło stoży, jedzono dużo, pito jeszcze wię- 
cej. caie grono rozpoczęlio potem wesole tany, 
an'um:sz i gorąco rosiy, iż cale towarzystwo w 
ziciych huracrach wpadlo w nastrój bachiczny. 

Mimo jednai: mrozu, trzeba było powracać do 
domu. Para miodych tęskaiłz do slodkiego 
„sam na sam, swit już by: bliski, trzeba byio 
kończyc huczne weselisko, — Więc wszystko 
wisiadło w powozy i zwolna rozjezdżano się do 
domów. Jedmyin z pierwszych powozów była 
kareta państwa młodych, Siangret takze po su- 
tej libacyi zaciął biaie rumaki i godnie wiózł 
swoje państwo do ich małżeńskiego gniazdka, 

Rioby tam zwracał w nastroju balowym u- 
wagę na taki drobiazg. jak latarnie w powo- 
zach. Karzta wiozła parę młodych w ciemnym 
powozie, bo któżby tau nuodym światłem i`- 
kłócał spokój słodkiego poca.wnku. Ale policya 
francuska zna rygor służbowy. Bo oto nagle na 
drodze wysuwa się jakiś cień ponury i żandarm 
bez litości, nie uznający wypadków wyjątko- 
wych, chwyta konia za lejce i wstrzymuje po 
kawalersku pędzące rumaki. 

Wtedy z powozu wyskakuje mał:;onek — pan 
młody. Z drugiego powozu wysiada tesć tegoż, 
i obaj w nastroju mocno podnieconym flaszka- 
mj szampana i innych trunków, rzucają się na 
Bogu ducha winnego żandarma, który pod cio- 
sami obu pada zandlony. Wielka musiała być 
energia „pana mlodego“, skoro żandarm padł 
jak trup na ziemię, brocząc krwią obficie. 

I godowe, weselne powozy byiyby w pźnym. 
renesansowym nastroju, pomknęły dalej ze 
swymi panami mocnymi w pięści, ale o słabej 
głowie gdyby nagle z zakamarków ulicy mie 
wyłoniły się nowe postacie kolagów pobitego 
żandarma, którzy zaniepokojeni krzykiem 
wśród nocy nadbiegli ku powozom. 

Gdy się wyjaśniło, co się stało, pana młodego 
zamiast do sypialni małżeńskiej, odstawiono 
do posterunku żandarmeryi. gdzie spędził resztę 
nocy, a następnego dnia zamknięto go w wię- 
zieniu. 

Ale to jeszcze nią byt koniec awantury miło- 
mej, czy ślubnej, bo reszta gości nie miała nic 
lepszego do roboty, jak w dalszym ciągu powo- 
zami ruszyć ku swym domom, Ten los spotkał 
i nieszczęśliwą pannę młodą, którą rodzice i je- 
szcze parę osób odwocwjło do jej przyszłego ogni- 
ka domowego. osamotnionego i. smutnego, 
wskutek niecnej machinaacyj żandarmeryi, Ala 
edy powóz przejeżdżał mostkiem, nagle woźni- 
ca, który miał również za dużo alkoholu w gło- 
wie, skręcił tak fatalnie, że powóz wywrócił 
się, a wszyscy jadący wpadli w głęboki rów, a 
panna młoda poważnie zraniona, musiała się 
położyć do łóżka, 

Tak się zakończyła ta awamtura arabska, a 
państwo młodzi na długo zachowają w pamięci 
tę pierwszą noc małżeńskiego „współżycia". 
a EZR RRA 


Z MIASIA. 


GODZINY PRZYJĘĆ w KURATORYUM OERĘ, 
GU SZKOLNEGO KRAK. Z Kuratoryum ponownie 
donoszą. że Kurator przvimuie tylko we wtorki i 
piątki od wodz. 11—]2 zastępca kuratora codzien: 
nie od 12+—1. wizytatorzv w dniach L5 i 15—20 
każdezo miesiąca od 11—12 godz.. kierownicy wy. 
działow codziennie od 11—12 .W innych dniach i 
godzinach zmiaszaiące się sironv nie będa bezwas 
runkowo przyimowane, 

EGZAMIN WYLZ(AŁOWY przed komisyą epza: 
minacyjną w „Państwowem eeminaryum  nauczys 
ciciskiem w Krakowie rozpocznie się w dniu 16 
marca br. 

POSIEDZENIE NAUKOWE TOW. PRZYRODNI. 
Ków IM. KOPERNIKA W KRAKOWIE odbędzie 
się we wtorek dnia 28 lutego br, o godz. © wieczór. 
w sali Zakladu mineralogicznego Gołębia 11 Porz 


dek dzienny: Prof. dr Stefan Krautz: „O ustroju 
ciał krystalicznych", Goście mile widziani. 
Z TEATRU J. SŁOWACKIEGO, Dzisiaj i futro 


szlacheliny utwor śb. T. ltlttnera który na premies 
rze 1 niedzielnem przedstawieniu doznai gorącego 
pizvięcia ze strony publiczności. Na niedzielnem 
przedstawieniu b. Adam Grzyimała.Siediecki. który 
pozosiał jeszcze w Krakowie. powtórzył swoją pię: 
kna prelekcye o śp, T. Rittnerze. We czwartek po 
raz 15 Slowackiego  .FHorsztvński* którego sıla 
atrakcyjna długo jeszcze nie osłabnie. W próbach 
Moliera .Mizanirop' w mistrzowskim przekładzie 
Boy'a i Matka“ Przybyszewakiego, 

Z M OPERY komunikuia nam: W dzisiejszem 


przedstawieniu .Carmen" wystabią w gliwnych 
rolach pp. Żabowiczowa (Carmen), Jaworzyńska 
(Micacla) Mann (Don Jos:), Jachno (Escamillo), 


Mazanek (Zuniga). Jutro we środe „Noe w Wenes 
cyi“ Straussa, która z powodu Choroby artrs:y 
Ostrowskiego zeszła na pewien CZa3 z afisza. We 
czwartek popol. przedstawienie „Fausia“ zakupios 
ne przez Akademie handlową. wieczór „Królowa 
cyrku". W piatek „Madame Butterfly“, W 
botę .Rigoletto* z gościnnym występem Dawida 
Jarosław skiego. ; 

Z TEATRU „BAGATELA'. Dziś Starzy i mlodzi“ 
komedyu w trzech akiach A. FHaio z węsierskiego 
z pp. Wernicz i Orwidzłiruczowu. Naibliższa pros 
micra Morphium" Ludwika lieizera nekturn w 4 
częściach. naznaczona na środę z bb. Malicką i 
Wegierko w rolach głównych. 


|! wchodzą 


80s ; 


- cięzca w kombinowanym biegu 


„GONIEC STAROWSKI" 


Z TEATRU NOWOŚCI“, Niezwvkłv sukces arty: 
stów warszawskich a zwłaszcza pny Madziarówny, 
Ilenia Doimańskiexo i pary tanczznei Zielińskich, 
dalei Znicza, Łoskota i niezrównanego Wyvrwiczau, 
zirowiada s dalszym wieczorom pełne  powodza: 
nie. Od środy zmiana programu z nowymi siłami. 

JEDYNY KONCERT „.TRIA* w skład którego 
Dp. Klara Czop:Umlaufowa (fortepian), 
Emil "Velmanvi iskrzvpce) i Paweł Gruemmer 
(wiolonczelsia) odbędzie się u nas we środę 8:go 
marca br. 

DRUGI KONCĘRT ZYGMUNTA FEUERMANNA 
wywolał ze wzgledu na swój wysoce wartościowy 
program nadzwyczajne zalntacesowaałe w Muzy: 
kalnych sferach naszego miasta. Znakomity Skrzys 
pek wystapi u nas po koncertach w Warszawie i 
Łodzi w sobote 4 marca w wialkiaj sali Starego 
"Teawu. Pozostałe bilety nabyć nożna ieszcza w 
ksiegarni Krzyżanowskiego. Rynek Linia A—B. 

(d) WLAMANIE DO TRAFIKL Ubieglej „nocy 
jacys narazie nicznani włamywacza dosta: SIĘ do 
wafiki Jóześy Geppertowej przy ulicy Słąwkowskiej 
L 21. Zabrali stamtąd większą ilość tytoniu, wara 
tości 430.432 marek, oraz stempli i znaczków pos 
cztowych w cenie 100.000 marck. Stemple były po 
10 i 20 marek. Policya zarządziła dochodzenia ener: 
giczne, celem ujęcia sprawców. 

(d) KIESZONKOWA KRADZIEŻ. Emilii Hubero: 
wej, zamiesz':ałej przy ulicy Jadwigi €%, skradzio» 
to z kieszeni płaszcza 12 tysięcy marek, 


(d) TRÓJKA ZŁODZIEJSKA. Wczoraj policy R 


daio się ująć trzech niebezpiecznych złodziei, a to 
18sleinich: Józefa Macnera, Mojżesza Eisenberga i 
Efraima Friedmana valse Raaba., W trójkę popl: 
nili oni cały szereg kradzieży, a między innemi 
skradli bieliznę u Reinkrauta przy ulicy Krakows 
skiej 26 i u Spiry, tamże zamieszkał:go. łącznej 
wartości 310 tysięcy marek, Urząd ślądczy prowadzi 
dochodzenia celem odzyskania skradzionych przez 
nich rzeczy. 

(dy CZYJE GĘSI Z NAD WISŁY? Jan Oleksy, 
zamieszkały przy ulicy Księcia Józefa 28, skradł 
wczoraj 5 gęsi, które pływały na Wiśle. Na tem go 
policya przytrzymała i gęsi umieściła u siebie aż do 
zgłoszenia się właściciela. 

(d): KRADZIEŻ STRYCHOWA W nocy jakiś 
sprawca dostał się na strych realności przy ulicy 
Miechowskiej 18. Skradł tam na szkodę Ferdynan: 
da Mącznika 3 poszewki na poduszkę ze znakiem 
„M. S“, 2 poszwy, kalesony, 2 koszule damskie, 
sukienkę i Szalik, wartości ponad 50.000 marek. 


w =- -— 
OWY ZARZĄD POLSKIEGO ZWIĄZKU PIŁ: 
KI NOŻNEJ. W niadzielę 26 lutego odbyły się w 
Krakowie wybory do nowego zarządu PZPN. Wys 
brani zostali: prezes dr Cetnaroweki, wiceprezesi 
A. Dembiński i inż. Śliwiński, sekretarz í przewo» 
dniczący wydziału dla spraw  ssdziowskich: por. 
Obrubański, skarbnik Kopeć, przewodniczący wy: 
działu dyscyplin, Synowiec, referent spraw zagra 
nicznych Wł Jentys. Do wydziału wybrani: pp, 


Wojas. dr Lustgarten, Gleisner, Margulies, Izdebski | 
ZWIĄZKÓW  BPORTO. ' 


i Sigma. 

ZWLĄZEK POLSKICH 
WYCH. W lokalu Polskiego Komitetu Igrzysk O: 
lmpijskich w Warszawie zebrali się delegaci pol: 
skich związków sportowych. Po zagajeniu Br. Kos 
«alowskiego i wybraniu przewodniczącym inż. 
Chrisielbauma przystąpiono do dyskuayi nad stas 
tutem przedstawionym przez komisyę a refarowa. 
nym przez dra Orłowicza. Po przeprowadzonej dy: 
skusyi statut został przyjęty z małemi zmianami, 
opierając się na zasadzie, że Związek Polskich 
Związków Sportowych“ i „Polski Komitet Igrzysk 
Olimpijskich" pozostają w ścisłej wzajemnej zale: 
żności. Następnie wybrano wydział w takim kła: 
dzie: prezes: Śliwiński Artur, wiceprezes miasta 
Warszawy: wiceprezesi: Kowalewski Bronisław i 
Garczyński Tadeusz; sekretarz hon.: dr  Orłowicz 
Miecz.: skarbnik: Zdziennicki Bolesław. Członkow 


wia wydziału: Bobkowski Aleksander, Loth Alfred, ; 


Znajdowski Wacław, Szymański Wł 4 Warszawy, 
inż. Christelbauer f Tadeusz Kuchar ze Lwowa, dr 
Lvstgarten 1 Dembiński z Krakowa, dr Weyssens 
hoff z Wilna. Edward Szyc z Poznania i Orest Dźłus 
łyński z Łodzi. Komisya rewizyjna: Rudnicki W., 
Loth Jerzy i Szebeko Witold. Najbliższe Walne 
Zgromadzenie Związku odbędzie się 23 kwietnia br. 
Adres Związku Polskich Związków Sportowych 
oraz Polskiego Komitetu Igrzysk Olimpijskich jest 
jek dotychczas Warszawa, ul. Wiejska 11, m. 16, 
Telef. 15:00, 

ZAWODY NARCIARSKIE O MISTRZOSTWO 
POLSKI I ARMII Sckcya Narciarze „Czarni“ 


Narciarsriego zawody o mistrzostwo w dniach od 
4.6 marca br. w Worochcie Prozram zawodów: 
4 marca: Bieg Seniorów I i II klasy i Wojskowy 
krupy A i B, Start wspólny. Przestrzeń ok, 15 klm. 
z różnicą wzniesień 800 m. 5 marea: Bieg Z prze: 
szkodami. Przestrzeń ok, 5 kim, Skoki seniorów I 1 
TI klasy i wojskowe, 6 marca: Pier veiskowv na: 


trołowy. Tytul mistrza Voski mu rok 1409 otrzyma 
ZWYGIĘżCA w an boru j skóżw «in. 
re: T „ala úl uiy nae A e 


E ry pe € 
1-56; E iz 


nmg wojskowy kaw. «AV! bi, s 


jw 


4 skoku grupy 


A. 


Us . 
rządza z polecenia NOK Lwów i Polskiego Związku ; 


Nagrody dla wojskowych honorowe, w zawodach 
seniorów I ill klasy oraz w biegu z przeszkodami 
ozdobne plakiety, Dla mistrza Polski jakoteż Ar: 
mii nagrody honorowe. Zawody otwarte w konku: 
rencyi wojskowej dla oficerów i szeregowych w 
czynnej służbie. pozatem dla członków Towa- 
rzystw należących do Polskiego Związku Narciar: 
skiego. Wyjazd ze Lwowa wa czwartek 2 bm, o 
godzinie 23. Zgłoszenia do zawodów ı na kwatery 
| í bliższe informacye udziela Oddział II! DOK we 
Lwowie oraz dr Zygmunt Rucker, Rutowskiego 8 
od godz. 18'30 do 19/30. 


| Dział ekonomiczny. 
| O »wpółutział przemysłowców małopolskich 
| 


w układach hanalowych. 


(Ki). Małopolskie stery przemysłowe, naucza. 
n+ niektóremi niekorzystnemi postanowieniami 
tw zawartych dotychczas  traktatach handlo- 
, wych, spowodovanemi niedostateczną majo- 

mością życia przemysłowego Maiopplski przez 
czynniki regulujące obrót handlowy z zagrani. 
| domagają się dopuszczenia do współmacy 
przy zawieraniu najbliższych umów bandio- 
wych, jak z Rosyg, Austrvg i Węgrami, 
j Ponieważ Ministerstwo Przemysiu i Handlu” 
nie okazało dotychczas pelnego zrozumienia dla 
tychże uzasadnionych postuiatów, Małopolski 
Związe« Fabryczny, zwracając uwagę na donio- 
słość fachowei współpracy w pracach przvgo- 
towawczych i opierających 6ię na art. 66. Kon- 
; Stytucyi, stoi na stanowisku, że instytucye gos- 
| podarcze mają prawo do współdziałania przy 
zawieraniu umów handlowych z zagranicę, NA 
co zwraca się uwagę relerentów w Mimister- 
stwie Przemysłu i Handlu, 
~a ('10 
3 _ (k) GMINNE OPLATY KONSUMPCYJNE OD 
, SPIRYTUSU, WÓDEK I ROSOLISÓW, Ponieważ 
zarządy gminne pobierały opiaty od powyższych 
wyrobów raz przy wyrobie tvchże trunków, a drugi 
;raz przy wprowadzaniu do odnośnego miasta. na 
i skutek podiętei przez Exspozvture Centralnego 
Związku Małopolskiego Przemyślu Fabrycznego w 
Warszawie akcvi. Ministerstwo wydało instrukcye 
ażebv magistraty zarzadziłv pobieranie opłat od ar 
tykułów. wyrabłanych iedvnie dla konsumpcvi wes 
wnętrznej miasta. nle pobierając takowej od wy 
robów. przeznaczonych na wywóz z obrebu miasta. 


Giełda krakowska z 27 luiego i 
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A miaka wanay: || Czeki, przenaze wata 
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Akcye bankowe. | 


Bank Frzemysł. | -V em | 8uv0— 


0U:— 
| Bank Hipoteczny .....| 80r—| 800—|  850— 
| Hank Małopolski. . ....|| 650— | 706— 
| Ziemski Bank Kredyt. .. | Gur—| 650— i 
! Powszechny Bank Kredyt. m | am 
| Ake Bauk Związk. I-Vil | 650— | 700— i 
Bank Ziem. Kresów Łańcut | 600— ' 700— 
|| 
Akcys tow. handi. . przem. | | | | 
P.T. H I—IV em. ..... 675 — | 725—| 72—713 ! 
„Elibor” —Ł.J, Borkowski“ =— em 
Ampex“. ......4... 275 — | 3285 — l 
„Polski Głob* .......j 850—, 950- Ą 
C. Hartwig, Poznań . ... ='"—| mat f 
Zegiuga Polska ....., | 300—| 30— . 
Zielemeowskii— illem. ,ez“ ||5600:— | 5800— | 1600—5725 | 
; IL Cegielski, Poznań ... | -300*— | 2800 — ; 
Warsz. Parowozy i=ll em. | 1200— į 140W* - | 1325—18 | 
„lamiesz*. -. .... -. ea —— — — l 
„lrzebinia* I-IV em. . |-2000— |2200—| 2100— | 
|Poalak"......--. .: | 800— 1000:— ' 
, Automotor ss «««.... HUD | 1150— 1100— 
| Poriand-Cem. Szczakowa ||il.Udu — | 18.500 — 
UÓTKA „+ © a «003 oo o || GOUU— | G0UU— 
SIETSZA nm. E TR a n =—| = 
Tepege I=—IH.. ...... ||8300— | 7200 — 

z sese cn s: ||ODUU — | G900— | 6900—6500 
Poiska Nafta .. ...... |2150 — | z200 —] 2225— 
Elektr. Siersza 1—U em. w | am 
OKORI N.E. m „RUDY ani -a 

E E r 1000— | 1100— 
Tłuszcze Trzebinia .... 6400— | 4900— 

| „Krakus" IV em.. .... | 290U0'— | S1UU'— | 3000—2950 
Porcelana Cmielów . ... | m 

| Fabr. cukru w Chodorowie || 3600*— | 3900— | 8675—3800 


Warszawa (PAT) Giełda warszawska Waluty. 
Dolary Stanów Zjednoczonych gotówka trans nio 
nctowane. sprzedaż 3045 kupno 3985, Gdansk czeki 
trans. 1140. 17'380 sprzedaż 18. kupno 1760 Belgia 
czeki trans, 345 i pół Berlin czeki trans. 1774 i 
pół, 11'35, 14'80, sprezdaż 18 kupno 1750 Kapenha£s8 
czeki trans, 355. Londyn czeki trans, 17550. 17525. 
sprzedaż 17625 kupno 17425 Nowy Jork czek! 
trans. 3990, sprzedaż 4010 kupno 3575. Parvż cezki 
irans, 70. 7025. Wiedeń czeki trans, 60 i pół 63. 
sprzedaż 65 i pół kupno (4. 

Zuzych (PAT) Kursa dewiz. Berlin 231, Holan 
Sa 1900, Nowy Jork Gil. Londyn 2256 Paryż 
4540, Medyc'an 9640 Praza 905, Budapeszt 042. 
Zagrzeb‘ 1'33. Warszawa 013, Wiedeń 0'10, Austyač 
kie stemplowane 0'08 i pół 
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R 2 M M o. E o w. |_| ma _ 1 NONE | | EB | E m | wie a AB kwa | SB 
LUDWIK STASIAK. — W puszczy czekać będziem. gdzie wysokie dęby rosno. Stanął. wiożył do ust 
~y zr r — Ja w muasto pójdę — rzekł Mściwój. ' dwa palce w kabląk zsięte i świsnał przerażli. 
RZ a — Nia opuszczę cię panie — zawołał Sobieta. i wie. Z podszytego lasu, paryi. maszczy olszo- 

"AH güze WIN p H IN. | W czarnym borze sto koni ukryto, na ulicę wych i zarośli, kilkudziesięciu ludzi leci, w kil- 

! | mitein weszii dwaj mężowie w liche ubrani ka mgnień oka otoczyło Mściwoja zbrojnych 


Powieść z dziejow wymordowanych  stroi;e. Wstąnili do gospody, gdzie pachołkowie żołnierzy koło. : 
mar Meda E miód pija, gdzie mieszczanie merseburscy przy © — Pustelnię na drodze do Lipska obsadzimy! 
° á konwi piwa o sprawach państwa i nowinach : Kręta drożyna przez bór wiedzie, przez stra- 
Mściwój pod Braniborem dostał języka wy- miejskich rozprawiają. Przystąpił do nich ezny ponury las do pustelni iść trzeba. Peino 
wiedział sy od'ziapbanego ricmicckiezo pathol- Mściwój, kazał gospodarzowi podac nowy ; jaskiń, paryj. wybojów. Dawniej mieszkali tu 
ka, pdzie jesi Wilhelm, jabi cel i kierunek lego dzban wunku i siadł wsród  gwarzącej żywo | zbójcy, okolice pustosząc. mienie ludzkie rabu- 


drog1. gremady. | jąc, aż do Lipska, aż do Drażdżan się zapusz- 
— jedzie do Wioch do cesarza. W Mersebur- — Coś waćpan za ieden — pyta Mściwoja pla- : czając. Wyłapał opryszków. zbójców i morder- 
gu czeka nan najzeczona-tu da 1m biskup Ślub,  tnerz micjasi. j ców Henryk Ptasznik į wysłał ich do hawolań- 
poczem oboje wyjadą do hoicnu. gdzie w dzie- — Z Kolonii do Starogrodu wędruje — rzekł | skiej ziemi, aby barbarzynskiej Siowialszczy- 
dzicznym zamku maiżonkę zoslawi i pojedzie | po niemiecku Mściwój, źnie zanieśli kulturę, światło moralności į cno- 
przez Alby Go cesarza, — Mersoburę nie leży na twej drodze... ty. Tam, gdzie krew ludzka się lula, gdzie mie. 
— Gizie on jest dziś? — Umyślnie zboczyłem. słysząc. że tu odbę- ; szkała bezbożność i zbrodnia, osiadł święty pu- 
— W Merscburgu, panie. Za kilka dni odb- | dzie się ślub krewnej cesarza. .stelnik, modląc się za grzesznych ludzi, zasłu- 
dzie się jego wesele. | — Za trzy dni zwiozek ich biskup w bazylice | gami i umartwieniami winy ludzkie mażąc. W 
Przevrawił się Msciwój przez Huwele i Łabę, | | pobłogoslawi. | obdartei szacie, zimą i latem bose, napól nago 
zręcznie omija n=meckie prodna i zalogi, z ; — Mnóstwo rycerstwa. sie zjechało. ' chodzi. korzonkami się żywi, w zimnej i wil- 
hawelańskinń wojami w £i:b posiadłości cesa- — Palsiwo młodz! już od wczoraj obchodzą  gotnei mieszka jaskini, 
rza jodzie, nocami pulk jego przez lasy się prze- | kościoiy j kamł:ce. futro rano idą do pustelni Pustelnia zawsze. jak grób cicha, dziś zaroiła 
dziera, f ka, aby im na drogę życie pobłogosławił. | się strojnym, różnobarwnym tlumem, Nad krę- 
— Na Śuuerć idziem. — Gdzież żyje ten pustelnik? | tym szlakiem potoku tłum jasnych panów idzie 
— Gdy ziapią, na palach nas wytracą. — Idź w lasy korv:em Solawy. potem skręć | do świętego uroczyska dolatuja echa ludzkie- 
-— Okropna śmiercia pomrzemy. na drożynę, która do słowiańskiego Lipska | go gwaru, rycerze dworska rozmową dostojne 
— A wam nie iedno gdzie zginąć, czy tu, czy , przez bór wiedzie, W czarnej puszczy mieszka | panie zabawiają. ; 
na lutyckiej ziemi? święty człowiek... — Patrzy w A swej królowej, chwili bea 
— Prawda. — Pójdę i ja do niego. niej żyć nie moż 
— I tu i Lam rzymskie wojsko bijem. — Masz intencyę? — Cnota seroe "Wilhelma podbiła. 
— Dobrześ powiedział. — Praznę. żeby mi odpuścił maje grzechy. — Szkoda zaprawde, że tylko cnota. 
Po dwóch dn:ach ukazało się rycerstwu mia. — Piwo wietrzeje. -- Wy mężowie pazebaczycie nawet niecnotą 
sto. z kamiennymi kościołami, z wielkim zam- — Za wasze zdrowie tę czarę wychylam! — | ieśli ją pokryła uroda i piękne lico. 
kiem i biaiymi dumami zawołał Mściwój. — Brzydkie lico jest jako ikon szpetny, Znoć 
— Merseburg! Wnet opuścił gospode i miasto. Do pobliskie- ! nym on bodzie, jeśli go klejnot okrasi i zdożą 
— Jedna ze stolic cesarza. go lasu ze Sobietą spieszy. Idzie wąwozem. w | oprawa pokryje, 
— Skryć się w lasy. którym kłokot szumi. drapie się na wzgórze, | (Ciag dalszy nastąpi). 


Wyjesiiienia I porady 
w sprawach ogłoszeń zu- 
pełnie bezpłatnie w Adini- 
nistrncyi Kraków, Duna- 
jewskiego 7. Telefon 2502. 


hóministracja Gi warla 


od godziny 9—1 w polu- 
dnie i od godziny 4—7 
%ieczorem. 


Ważne dla P. T. Fotografów!!! | WTPPYPTPPTPTYPTYY Mąkę z płatków ziemniaczanych 
Najtańszeż źródło zakupu OKUCIA MEBLOWE I ke ziemniaczane ku | 
artykułów fotograficznych „PRODUKCVAĆ cuas morram | mąkę kukurydzową KUPIĘ 


okuć meblow;ch F 
S. Weissman, Przemyśl, Mickiewicza 5. | | KRAKOW, ULICA BONEROWSXA L: 7. ż4 | soi ną SE 00 KIDDE 


nistracyi „Gońca Krakowskiego*. 636 


OLEJE i SMARY 


ii | techniczno wo wszystkich gatunkach. — Benzynę A s “ 
i naito, olej gazowy, rapg — dostarcza 8511 t 2 PA 
A ZAKŁADY PRZEMYSŁOWE BEN 
| DION Lwów. Lwa was't 49. 721.075 O 43 
| CeT IAI Mr ÓW A 
En". LN | © ti 9: yy mra 
u 75 Wózki dzlastiń 


a ZDOLNYM ereraa 


Lwów- Warsawa- Kraków-Potmad -W0 | iena ee amonme ©: 


cddosmy na poszczeyółne powiety 
Jedyny w Polsce barwny tygodnik saiyryczno- [j sterem ZASTĘPSTWO (SREXAG 
polityczny o tendencyach bezpartyjnych. 


poleca najtaniej 
aracownia i skład wózków 


J. BOTWINA 
Kraków, ul. Fioryańska 30. 


Tamża przyjmuje się wszzikie naprawy 
| odaa staniu wszków. Na Żątanie wy- 
syła się «.lka fsiografil pa Otrzymasiu 
90 kp. w znaczk.ch pocztowysh; pa 
tria zaś trente, nat tępi Zuta! IDa- 

ków. 8476 


| sprzedaży oliwy i smarów technicznych. Zgłoszenis 
ped „POWAŻNA FIRKA“, BIURO SOKOŁOWSKIEGO, 


| Lwów, Jagiellońska 7. GIG) SIUCXGIG) 


Najpoczytniejszy organ satyry, Śmiechu i hu- 
r = 
| 


moru, który rozchodząc się co tygodnia w na- 
kładzie 20.000 egzemplarzy dociera do najdal- 
szych kresów Rzeczypospolitej. — Współpracow= 
nictwo najwybitniejszych sił malarskichiliterackich. 
W tych dniach opuszcza prasę specyalny i bogato Ka de 0 


a E 
flustrowany numer karnawałowy z rysunkami R 
eklama Pomorska*, Toruń, Stary R $ 
i G. Grussa, S. Kellera, Kościuszkiewicza, oraz 5 "s Tel. 818. Ary ywak je 
u >] 


Miyn wodny 
40 morgów zemi, wiatraki, 
piekarnie, masarstwa. kużnie, 
gospodarstwa, po 40), 75, 72, 
64 morgi i mniejsze oraz wie- 
ie domow miejskich i wiej- 
skich, hotele i inne przedsię- 
biorstwa poleca: 
Kiaisor 8289 
Bydgosze:. ei 4. 


DACHÓWKI 


esmontowo - asbastowe „ETER- 
NIT*, patent Ludwina Katse aka, 
sprzedaje pe corach Ściśle fa- 


I 211 bryczaych 8458 


b 
= 
E 
a 
(= 
obeznanego gruniownie z mokrą $ „PAWNOŚCU 
fotografią tak kOiOrową jak i > Dom komisywo- handlowy 
ku. 
m 
čú 
ke 
i 
= 


Majątki duzo, mała, gospodzrstwa, willo, domy, hotele, 
oberże, cukiernie, kawiarnie, restauracyc, plekarnie, 
iabryki, tataki, cegielnie, wiałkio fabryki mebli, oraz 
najrozmaitsze objekto przemystawg-handlowe z rąk 
niemieckich, posiada do sprzedania — najwiąkaze na 


pracami literackiemi Henryka Zbierzchowskiego, Oddziały: Brudz'ądz — Bydgoszcz — Tozsw — Gdańsk. 
W. Raorta, S. Przybyiskiego, J. Guranowskiego Ww 


i wielu innych, — W przygotowaniu specyalne FTTTUTTTTILITTTTTTJL= 


6m9Gx9 numery: zimowy i teatralny. oczocs0 | R 


Cena pojedynczego numeru 60 Mkp. 
Abonament kwartainy 800 Mkp. 


Specyalny dział reklamy artystycznej na 
wzór tygodników zagranicznych. «s0600 


Wychodzi każdego czwartku, wszędzie donabycia. 
Adres Red:kcyi I Administracyi 


Lwów, ul. Zimorowicza 5. 


—— m EO AE ZA OZ OZ AZ 
< 


autotypijną, poszukuje zaraz Kraków, ulica Diuza |. 43. 
lub później na s.ałe zajęcie 


Drukarnia i księgarnia $w, Wojciecha 


Poznań. 8510 


Wilisa pie „na 


z ogrodem, ur/ą lżeniem, me 
blami oraz parcela bndowlana 
przy uicy Murszaikowskiej 
w Ztkopsuem uo spizedan.a 

bliższą m: d mo:ć udzieli 
z grzeczności Ho.ryk Debro- 
wolski, Zakopana. 8412 


e 
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JU 


WOLNE I POLADY 5 + | 
poszukue s "m jutebgantweji 


bony, włudującej jezykiem ! 
niemieckin 1 Uiiejącej szyć, i 
do tro.gu uzier:. Zgłoszenia; 
pod „Dopa“ do Admn. Gońca | 
Krakow skiegu 


POUSSO SŁUKEJĄ | 
| E KBC 
| dale cGzka poszuxuje Kore- 

peiycyj w zakresie szkoły 
średniej. /''oszenmia do Ad- 
minisiracji Gos lirakow=; 
skiego pod „Praca“ 8453 
Ai: iynarz kawaler, EE ze 

świadectwem Kola Mły-' 
narzy, znający obsiugę moto- į 
rów ropnycn Szuka posady 
do mina motorowego lub 
wodnego, od l lub 121 marca. ; 
ZgłosZe: u Untenmńiler, Mo-; 
gia, Kraków. as 


KAPELMISTAZ, „zdolny muzyk; 
euergiczny dyrygent, į 
równoczesuie jako pierwsza 
siia skrzypek 1 korneciSia, | 
rutynowana siia kancelaryjua i 
zmieni chętnie posauę oa l-gu i 
marca, wzgiędnie 1 kwiełn,u. 
Zgłoszenia p. z. „Kapeinustrz" 
do Admin. Gońca. stu0 | 


por cowa zdolna, znająca do- | 
prze krawieczyznę 1 bie- 

liżniaistwo, poszukuje sta 

łego miesca we aworze w 

okolicy Krakuwa. Wynagro- 

dzenie skromne wedle umo- 

wy. Zgioszema do Admin. 

„Gońca Krak.“ pod „ŹZdoina 

krawcowa”. 


PRZEDARŁ f 


Fao sprzedania całe urządzenie 
BF salonu i jadaini, zgiosze 
nia pisemne pod „sprzedaż, 
do Adm, „wońca Kraukowskie- 
go“, 3475 


SPRZEDAM lub wydzierżawię 
KUDCEBYĘ LA Sprzedaż | 
dzienuików, przyborów szkol- 
nycn lip. Łweutualnie mogę; £ 
przystąpić w połowie do spos ¢ 
kı, Wyjuónien naziela z grze- 
czności J. Nyczaj, Kraków, 
Krakowska 5o. 
F powoọou chorody sprzedam 
mój NoWwOCzcsLo UrŁĄuzo- 
ny zańład iryzyerski dia pań 
i panów, oraz skład towaiów 
periumer. i kosmetycznych. 
lakowy znajduje SĘ W naj- 
lopszej częsci uiiasta kąpie- 
low ego w inowrocławin (Wier 
kopoisce) vraz mieszkanie pry- 
Watne O 3 pokojach 1 kuchni 
zaraz do obj,cia, Cena kupna 
2 miliony marek. Łaskawe 
zgłoszen.a uprasza Się nadsy- 
łać pod uaresem Leon Ku2niak, 
tryzyer, Inowrociaw (Wiaika- 
poisas). 8,67 


k 


[Mair MONIALKŁ | v 


awalor lat 24, przystojny, | 


ożeni się z panną do lut 
24, która mu dopomoże do 
nkończenia studjow. Zyłosze- 
nia pisemne pod „Pilne*, po 
czta tHorudenka. t 


tarsza | míodsza wdowa in- 


teligentne, posiada,ące mie- | 


szkaiie i utrzymanie poSzŁu- 

kują odpowiednich mężczyzn 

w cèu towarzyskim do lat BU. 

Zgłoszenia do Admunistracyi 

Gońca pod „Marya i Helena", 
8472 


Komer, lat 30, rzemieślnik. 
przeutysłowiec, znający się | 
na gospodarstwie rolny m, po i 
szu»uje panny lub wdowy 
do lat 35, któruby posiadała | 
dortu lub gospodarstwo rolne. 
Anonimy du kosza, rzecz tra- 
ktuje poważnie. Zgłoszen:a ' 
pisemne do biura reklamy | 
„PRASA*, Karmelicka 16, pod! 
„Przemysłuwiec lu". 8440 | 


awaler 3%-.etni. dobry, przy- 

stojny, mający trochę go 
tówki, ożeni się z paunuą iubi 
wdową posiadającą jakiś inte- 
res z którego przy wspólnej! — 
pracy dułovy się wYŻYĆ. Zu- j 
int res wuna pizesið aties)’ 
Janowi Macziwarczy o Wi, Stu- 

a Miechów, ziemia hle.e- 
sta (dom Ogrodnika). B38 


SNE OGŁOSZENI 


ajnana się. 


Winen być na latgu 


"TF 


t awaier, pomorzamio iat 25, 
8 blondyn, kupiec, obecnie 
«spó w'aściciei poważnego 
domu tandiowego poszukuj 
tą drogą towarzyszki życia. 
tanie muzykalne z dobrym 
jeuarakterem i o skromnym 
¿majątku raczą swe olsriy 
wraz z fotogralią skierować 
pod „Pomorzanin* do Adm. 
„Gońta*. Rzecz traktuje sw. 
seryo. O zwrot toiogratii rę- 
czy się stowem honoru. 8445 


jj er. przystojny : inteli- 
a zeołny, bogaiy mający 
16.000.000 Mkp. w golówce 
z braku znajomości poszuhu,e 
towarzyszk lżycia panny przy- 
sto;nej i z odpowiedn'm ma- 
jjątkiem. Sekret gwaranto- 
wany. Łaskawe zgiOszenia 
nad-yłać Biuro ogioszen S. du- 
tana, uL Niemiecka 4, dia 
„ML A.* Wilao. 3504 


| panna w średnim wieku, 
urzędniczka, muzykaina, 
L urządzen em, zawrze zna- 
jomość w celu matrymonial- 
nym. Zą!oszenia do „Gońca 
Krakowskiego” pod „Ciche 
szczęście”. 8500 


i KOŻME = 


7. osie papiery wojskowe 
na nazwi:ko Jan Pabian 
z Polanki — Haller, powiat 
Podgorze, unieważnia. |” 


giraiaono kartę zwolnienia 
wyc.ną przez 64 p. p, 1 

dowod osobisty na nazwisko 
Michał Dziad, wieś Falnów 
powiat Miechow sk.. dö01 


PAD kartę zwolnienia z 
wojska na nazwisko Ka- 
pusta iotr z brakowa, u. 
Krowoderska 47. Kartę unie- 


8497 


— 


goumon kartę powołania na 

 naźwisko Banuś Jan, Wy- 
stawioną w hrakow.e, umie” | 
ważniam. 1498 


| 7 gubiona papiery wojskowe | 


= | świadectwo szolerzk.e na 


[ice r kiunciszes Bąk, ba- 
li 


ce, które uniewazmia się. | 
obźsu i 


' PENSES kartę zwolnienia z' 


wo,ska na nazwisko 50l- 
nica riotr, Rzenzotany Górue 
poczia Wie, iczkm. hiore unie- 
waznią się. B5UB 


Pani ong papiery wojskowe 
na mużwiszo Jóżel pana 
Claw, Nie-zkowice Małe pow 
Cheim, które uriewazu.am. | 

SDE © „a ! 

| 


gubiono papiery wo. ery wo.skowe 
ni nazw.sko AOłus Wila-; 
dysiaw, ozezyłniki p. Brzezie | 
które unięważuia wię. SUB 4 


arka oficaru wojsk polskich, | 
staruszka Bó-lellia, kueka, $ 
pobierująca 8ł Map. pensyi, 
zpajdująca Się w snrajnej LĘ: 
uzy uprasza sBzlacheiue Serca 
e jakiekolwiek wspuicie. La- 
ShAW6 Gatki przyjmuje Admi- 
nistracya „lUońca Krakow- 


446 | skiego" da W. M. 


j niż wszędzie 50 gram. 
nasienia kapust wielko- 
głowiastych biai} ch, wysylam 
za nudesłaniem .40— Map., 
Kmiecik, ogrodnik, Zielonki, 
Kraków. 5478 


i Żarówki elektryczne na 110 
i 220 Volt, oszczędnościo- 
we, poleca niżej Cen z 
Sos „Prąd”, Kruków, Go 

| łąb.a 8471 


M" i Dynamomaszyny 
ctestryczue poseca Frad‘ 
| Krakow, Gołębia 3. 5473 


Kaidy Kupie 


Poznańskim 
49—27 marta ' 1822. 


å a  proście | swych! 
Mż: CHE rodaz.ców o Nto 
Fes'azynę Gaisnu jako odi,- 
wczą Jesl do nalycia w apt 

kaeh 1 drogeryauh 


| 
| 


„GONIEC ZRALOWSKI" 


f 
s 


Kolor granatowy, zielony, bronzowy, 
werkołtowy. 


po 1'230 Mk. 
1.300 


i koszta pocztowe na rac 
kowanie ı koszta pocztowe na nasz rachunek. 


„pew. Skład sukna l. BERNSTEIN, Białystok, Kościuszki 3 taca 


około 6—8 tysięcy hi. 
odda po przystępnej cenią 


polecamy: 


y 2 autoklawy “ot 


» 2 kotiy Że'azne, 
s 2 koily Żelazne, 


4 AA przyjmają: 
M. i ST. RADOM=CY 


Fabryka konserw 


wartości 1 6 atm. 


Ważne dia MIYDÓW. tegielń, elestrowni i fabryki [i 


Węgiel-zespóikę 


zawierającą 80%, węgla grubszego od 40-12 mm. 
i 20%0 miału grysikowego od 12-0 mm 1 


miał grysikowy od 12-0 


dostarcza nutychmiast wagonami 
cenach zniżonych 


ze Dląssa po 
IŁ74 


Dom Handlowy „Energia*', Sp. z ogr. cdp. 
Kreków, ul. Grodzka 51. Nr. telaf. 1135. 


Nowo otwarta pracownia 8417 


OPTYCZNO-MECHANiCZNA 


TEOGORA TOMAESZRIEW iZ% 
KRARÓW, ULICA FLOnYANSKA L.30 
(wejście praaz sień) 
przyjmuje wszelkie reporaoyo w zakrós optyczny í elektros 
mechan.czny wchodzące, Jak: aparatów tozarsk'ch, przyrządów 
niwaiacyjnych, mikroskopów, barometrów, lonatsk, binokli, 
okularów wszelk:ego rodzaju. - Urządzanio dzwonków i telaionów. 


Wykonanie punkiualne. Geny umiarkowaie. 


Wydzioł Sejmiku Powiatowogo w Unołnie cyiesza 


KONKURS 


na stanowisko kierownika 
j adewe szkoły rolniczej meskiej. 


Esri kwalilikacye, jak również wysoliość 

wynagrodzenia okreśia Ustawa z uma 9 lipcz. LLU r. 

o indowyrch Sz«ałuch roiniezych. 8aU7 

Posada do objęcia od i-go «kwietniu. Or rty me 
'wzgl,dnivne pozostaną bez Ci pomet.. 


Redaktor AA INY: Ludwik Gronus. 


Ważne da wszystkich! 


Mamy możność przez czas ograniczony wysłać każdemu, kto przyśle nam swój 
adres, pocztą za zaliczeniem 


1) 3 metry materyain „Maole“ na ubranie męskie za 7890 M. 


„Amgle* jest to materyal w wyższym gatunku, bardzo trwały, etektowny, o wy- 
robie jedwabno-miękkim, w drobniutkie krateczki niezbędny dia każdego z Panów, 
który pragnie zaopatrzyć się na sezon wios*nny i letni w eleganckie ubranie. 
szary, popielaty, wiśniowy (angielski) i ko- 


2 Tenże materyał specyAlnie na kostjumy damskie 3 metry za 7.3660 Mk. 


3) ) metry materyalu „Wiktora: ma uśracie moskie 3.4 300 Mi. 


Wiktorya jest to materjał praktyczny, mocny i bardzo ładny na ubranie dla częstego 
użytku we wszystkien najmodniejszych kolorach, jak również i w czarnym. 


4) Tenże materyal na kostiumy damskie za 3 matry 4.5059 Mk. 
5) Kupon na spodnie. Eiegancki materyal na spodnie za 3000 Mk. Komiar największy. 
6) Sztuc'ki na damskie bluzki półwełniane z jedwabiem we wszystkich kolorach 


7) Chustki „Zofia* rozmiar 144 bardzo Me i niezbędne dla każdej kobiety po 
BEZ WSZELKIEGO RYZYKA! Kupujący miczem nie ryzykuje, gdyż jeśli towar się 


me spodoba, takowy przyjmuję z powrotem i zwracam pieniądze. Qpakowanie 
unek kupującego. Przy zamówieniu 4 odcinków. opa: 


a WR | IAR © 
WIĘKSZĄ ILOŚĆ 


ECZER DĘBOWYCH (kadzie) 


z byłych browarów o pojemność pojedynczej beczki od 25 - 80 hl., razem 


TOW. AKCYJNE W.i ST. Po onsCH 


Fabryka konserw, PLESZEW (Poznańskie), 


m Mm ratórskith lud podozmych przedsiębiorstw g 


żelazne). na 2500 itr. pojemności i 6 atm. na- 
z odpowiedniemi kiatsami. 


służące do odłączenia tiuszczu, na 550 ltr. za- 


na [000 ltr. zawartości i 6 atm. nacisku. 


PLE-ZEW, (Poznańskie), 


Nr. 60. 


r PET 
Kto chce 


znaleźć korzystoy zby 
dia swych produktów 

towarów, 

Kto szybka 
pragnie znaleźć zajęcie 
lub dobrze sprzedać nie 


potrzebne przedmioty, 


Kto szuka 
dobrej kiienteli i wśró< 
najszerszych warstw, 


zgub:oną rzecz i pragnie 
zwrócić właścicielowi, 


iech ocłosi 


się natychmiast w 


„GOŃCU KRAKOWSKIN" 


aajpoczytniejszym dzien 
niku kra'owym, któregc 
dział reklam, 


sowicie 
wynagradza 


wydatki uczynione ne 
ogłoszenia. 


Młyn woiiy, maierswy 
1 tartakiem 


wiatraki, hotele, wille, go- 
spodarstwa, zakłady ma- 
sarskie, piekarnie, ræstan- 
racye, domy miejskie 
wielki wybór. 
KLAIBOR, Bydgo szcz, wilca 
Jegielleńska 4. 6211 


Kamienica pieirowa 


w ceutrum powiatowego mis- 
sta, narożnik, front dwóct 
nlic, z restauracyą, handlem 
towarów mieszan. i sklepem 
masarskim z wszelkiemi urzą- 
dzeniam: z rąk niemieckich 
za 5.000.000 Mkp., E 
stencyas, wieikie w 
Pe EA e 
dowań, ładny ogród. Spie- 
3zne zgłoszenia do Tomasz: 
Stępińan ego, Wągrowiec, wice 


8411 


nacisku. 


Tew. kc. 


£503 Bydgoske ìu, Wajewództwa Po. 
znańskia. 8350 
man” MECZE R NOZNIRMA KCDSNENNNI 


ZAKŁADY PRZENYSŁOŃZ 


Lwów, Lwawska 40. Tel. 476. 


tanio dostarczy: 


Lokomobile 10, 16. 25, 40, 80, 125 HP. 
Maszyny gar. 20, 4U, 220, 250, 1000 HP. 
Kotły par. 10, su, 60. 80, 100, 15u mz 
Motory Diasal 25. 40, GO, 80, 420. 750 HP. 
Motory 109. 6, 12, 16, 25, 35 He. 

Moiory bent, 2. ONO 13:%20WEF: 

Batry 420, 580, 600, 140, 550 m'm 
Automooil ciężarowy i 1 osobowy „Pacard* 
b maszyn do obróbki drzewa 

16 „maszyn do obróbki! metali 

u pomp parowych | ceutryrugalnych 

6 miocarń różnej wielkości 

2 prasy do siomy 

17 wag różnei wielkości 

3 dachowczarki z podkładami 


| "z 
| J prasa du oe po-adzkowych 


304 beczok żelaznych na benzynę i t. p 
2 zuiarniki na wodę, duże 

200 rożoych maszyn roliiczych 

b oługów molurowych i 1 parowy 

1 kompl. nrządzenie młyna 


a 4 tartaku 
” krochmslarni 


AS a MAJ 


azja! (ka758.Ę 


koi GO A TĄ moz 


INOWROCŁAW 


lahi tny „„Pod Piastem" 


Sp. Akc, (Lekarzy warszawskich i prowincyvnaln:"h) 
wiwzrty Caly rox S480 

| Kapielo soiankowe, gazowe, parowe, elentryczne, «kiudy 
nurow Daws, hydro i erzkliotciupia, miechu: w a 
masak, gimuasiyku. staty QoLor lekarski. Penwusat. 
zformacyc: tnowzouław, ulica Forudsna 3-4. Tel. 3 w 


ŁR telegr- „Pudoiusiem”. —Wargcawa: tal. 10-73, 12-07. 
"IPS COCO WERON LZ REIS 


Drukarnia Luuowa w krakowie. 


k 


Ra 
ar 
Ra 


